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Wstęp

W historii instytutów  zakonnych, których członkowie poprzez 
ślubowanie rad  ewangelicznych zobowiązują się do doskonalszego 
naśladowania życia Chrystusa, istniały i istnieją różne formy 
odstępowania od powziętych zamiarów. Dlatego zarówno poszcze­
gólne zakony, jak i biskupi oraz Stolica Apostolska wydawali licz­
ne ak ty  prawne, które miały za zadanie regulowanie stanu praw ­
nego, czyli skutków, wynikających z opuszczenia zakonu.

Można by zastanawiać się nad różnymi formami opuszczania 
instytutów  życia zakonnego. W obecnym artykule zostaną jednak 
poddane analizie jedynie skutki praw ne wynikające zarówno z do^ 
browolnego w ystąpienia z zakonu, jak i przymusowego usunięcia 
z niego przez kom petentną władzę odnośnego instytutu. Należy 
zaznaczyć, że zagadnienie, które ma być omówione, jest bardzo 
złożone i w ciągu wieków jego ujęcie praw ne podlegało wielo­
rakim  ewolucjom, których prześledzenie przyczyniłoby się z pew­
nością do lepszego zrozumienia problemów związanych z opusz­
czaniem instytutów  zakonnych i skutkam i z niego w ynikający­
mi.

Poniższa analiza będzie się głównie odnosiła do wytycznych 
w tej m aterii zamieszczonych w Kodeksie P raw a Kanoniczne­
go z 1983 r.

I. Skutki praw ne dotyczące profesji

1. Przejście do innego insty tu tu

Już od pierwszych chwil istnienia zorganizowanej formy ży­
cia zakonnego mnisi-eremici zobowiązani byli do pozostawania 
przez całe życie w jednym  klasztorze. Święty Benedykt, p a tria r­
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cha życia zakonnego na Zachodzie, w sprawie stałości miejsca 
postanowił, co następuje:

„Ten, który ma być przyjęty w oratorium , w obecności wszyst­
kich złoży przyrzeczenie stałości miejsca, życia w cnotach (monasty­
cznych) i posłuszeństwa przed Bogiem i Jego świętymi, aby wie­
dział, że jsśli kiedykolwiek inaczej postąpi, zostanie potępio­
ny  przez tego, z którego szydzi (...). Jeśli przybywa obcy mnich 
z dalekich okolic i chce jako gość zamieszkać w klasztorze, 
a spodobają mu się miejscowe zwyczaje i nie będzie wnosił nie­
pokoju przez swojs nadm ierne wymagania, ale zadowoli się po 
prostu tym, co zastanie, można go przyjąć na tak długo, jak te ­
go pragnie. Gdy rozumnie i z pokorną miłością coś zgani lub 
zaproponuje, niechaj opat rozważy starannie jego słowa, bo mo­
że Pan przysłał go tu taj właśnie w tym  celu. Jeśli zaś zechce 
później zobowiązać się do stałości misjsca, nie godzi się odrzucać 
takiej prośby tym  bardziej, że w czasie, gdy był gościem, udało 
się już poznać jego życie” 1.

Również papież Grzegorz I (590—604), były mnich benedyktyń­
ski, zakazał lekkomyślnego przenoszenia się z jednego klaszto­
ru  do drugiego 2.

Podobnie i cesarz Justynian zabronił zakonnikom przechodzenia 
z klasztoru do k laszto ru3.

Należy zaznaczyć, że pomimo powstawania różnych zakonów aż 
do szesnastego wieku nie było jednolitego ustawodawstwa doty-

1 Ś w i ę t y  B e n e d y k t ,  R eguła . Ż yw o t. K o m en ta rz. P rzygo tow ali 
b en ed y k ty n i tyn ieccy  1.9-78, rozdz. ES, 61-: S. G o y e n e c h  e, De tra n ­
situ  ad a liam  re lig ionem , C o m m en ta riu m  pro  reH giosis (dalej cyt.
CpR), 1 (19'20) 2£2; T. S c h a e f e r ,  De relig iosis ad n o rm a m  C odicis  
Iu r is  C anonici, R om a 1S474, s. 884; J. R. B a r ,  J.  K a ł o w s k i ,  P raw o  
o in s ty tu ta c h  życ ia  kon sekro w a n eg o , W arszaw a 1S&5, s. 173.

2 X. III. M.5: „ ...P ra ssen ti iu ssione  m an d am u s, u t neq u e  m o n ach u m  
u lte r iu s  de m onaste rio  in  m o n as te riu m  tem ere  m ig ra  :e  licea t, nec
eo ru m  a liq u em  pecu lia re  q u icq u am  h ab e re  p e rm itta s . Sed si q u ilib e t 
hoc p ra e su m p se r it , in  m o n as te rio , in  quo ab  in itio  co n v ersa tu s  est, 
eit sub  abba  Lis sud reg u łą , de qua  fu g e ra t e« m  eom peta-nti coerciti-oma 
re d d a tu r ...” .

3 N ovel. 5, 7: ,„Si v e ro  re liq u en s  m -onasterium , in  quo co n v ersa tio - 
n em  h a b u e rit, ad a liu d  tr a n s e a t m o ra s te r iu m : e tia m  sic q u id em  e ju s 
subsćan tia  m an ea t, e t v in d ic e tu r  a  p r io r i m o n as te rio , ub i a b re n u n -  
tii&ns h anc  re liq u it. C om petens a-utem e s t rev e ren d iss . A bba tee 
n o n  suscipere  eum , qu i hoc egit. E rro n ea  n am q u e  ta lis  est v ita  m-o- 
n ach ica , n u lla te n u s  to le ra n tia e  p ro x im a, n eq u e  co n stan tis , e t p e rs i-
s te n tis  a n im as , sed iu d ic iu m  h a b e n tis  c ircu m la tae , et a liu n d e  a lia  
re q u ire n tis . E a p ro p te r  e tia m  hoc p ro h ib e a n t Deo am ab iles  ep iscopi 
e t  a~ ch :m an d ritae  n u n cp a ti, m o rach icam  h o n esta tem  secu n d u m  ré g u ­
la s  sac ras  c o n se rv an te s” ; 120, 40: „Si m onachus re liq u e r it  su u m  m o­
n a s te r iu m , e t in  a liu d  in g re d ia tu r : qu ascu n q u e  res tem p o re , quo 
m o n as te riu m  d e re liq u e rit, h ab e re  v id e b itu r : p ro p rio  m o naste rio , in  
quod  ab  in itio  ing ressus est, eas co m pete re  jubem us...” .
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cząo^go przejścia z jednego instytutu do innego4. Dopiero Sobór 
Trydencki (1545—1563) w sposób kategoryczny zabronił wszyst­
kim zakonnikom przechodzenia do jakiegokolwiek innego insty tutu  
zakonnego o łagodniejszej obserw ancji6.

Stopniowo przepisy odnoszące się do zakonów ścisłych, czyli 
o ślubach uroczystych, rozciągnięto na insty tu ty  zakonne o ślu­
bach prostych, tj. na zgromadzenia (kongregacje) zakonne8.

Kodeks Praw a Kanonicznego z 1917 r. w kan. 632, idąc za w y­
tycznymi Norm z 1901 r . 7, postanowił — na co wskazuje poniż­
sze porównanie — że na każde przejście z jednego insty tutu  do 
drugiego zawsze musi wyrazić zgodę Stolica Apostolska.

Normy, n. 61 Kan. 632 KPK 1917

Nie mogą być przyjęci do 
insty tu tu  bez dyspensy S t o ­
l i c y  A p o s t o l s k i e j  (...) 
(podkr. J. K.) 5° Ci, którzy 
złożyli w innym instytucie 
śluby wieczyste lub jeśli na­
w et czasowe, to tak długo, 
jak  długo one trw a ją” .

„Bez pozwolenia S t o l i c y  
A p o s t o l s k i e j  (podkr. J. 
K.) zakonnik nie może przejść 
do innego zakonu, naw et ści­
ślejszego, lub klasztoru samo­
istnego”.

Według KPK/1983 8 przejście z jednego insty tutu  zakonnego do 
innego zachodzi wówczas, gdy profes po ślubach wieczys‘ych 
opuszcza instytut, do którego przynależy, i wstępuje do drugiego 
instytutu. Jest to zatem praw ne opuszczenie instytutu, ale ty l­
ko w tedy będzie ono legalne, gdy zostaną zachowane wymagane 
przez prawo form alności9. Należy zaznaczyć, że takie przejście 
jest najbardziej łagodną formą opuszczenia pierwotnego insty­

4 T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 8©“—887; S. G o y e n  e c h  e, De tra n situ  
ad a liam  re lig ionem , C pR. 1 (1®3>) 2Æ2—Ä2.6.

5 Cone. T rid . sess. X X V , de regu la ribus et m o n ia libus, c. 19, C on-
ci'liOiK'U’m  oecuroetiicorum  décré ta , curam-trbus P. A  1 b e r i g o J . D o s-
s e t t i ,  P.  J o a n n o  u. C. L e o n a r d  i, P.  P r o d  i, c o n su lta n t ; H. 
J  e d i n , Bo’o g ra  19<73a, s. 782: ,....Nemo e tiam  r e g u ^ r is ,  cu iu scum que  
fa c u lta tis  v igore, t r a n s fe r a tu r  a d  lax io rem  relig ionem , nec d e tu r  li­
c e n tia  cu iq u am  re g u îa r i, occulte fe re n d i h a b itu m  suae  re lig ion is” ; 
T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 886.

0 J . R. B a r, J. K a t o w s k i ,  jw ., s. 174.
7 N orm ae secu n d u m  quas S. Congr. E p iscoporum  e t R eg u la r iu m

procedere so let in  approband is n o v is  in s ti tu tis  vo to ru m  s im p lic iu m  
(2S V I X90r), w: T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 11.0&—1135, n. 61.

8 K an . 684 § 1.
• J. R. B a r ,  J.  K a t o w s k i ,  jw.., s. 173; E. G a m b a r i ,  1 relig iosi 

nel Codice. C o m m en to  ai singoli canoni, M ilano 1986, s. 342.
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tutu, gdyż nie następuje wygaśnięcie ślubów, a tym  samym nie 
ustaje przynależność do stanu zakonnego I0.

Według kan. 684 § 1 KPK/1983 zakonnik po ślubach wieczy­
stych będzie mógł przejść z własnego insty tu tu  do innego tylko 
za pozwoleniem najwyższych przełożonych obydwu in slytutów, 
którzy muszą uzyskać zgodę swoich rad  Trzeba zaznaczyć, że 
wytyczne zaw arte w tym  kanonie odnoszą się do wszystkich in ­
stytutów  zakonnych, a więc zarówno na praw ie papieskim, jak 
i diecezjalnym.

Według aktualnego praw a kościelnego na przejście z jednego 
insty tu tu  zakonnego do innego nie jest wym agana zgoda Stoli­
cy Apostolskiej ” , co musi mieć miejsce w przypadku przejścia 
z insty tu tu  zakonnego do świeckiego lub stowarzyszenia życia 
apostolskiego oraz w sytuacji o dw ro tne j1S.

Obecnie zostaną rozpatrzone skutki praw ne wynikające z przej­
ścia z jednego insty tutu  zakonnego do drugiego. Przede wszyst­
kim  w nowym instytucie według KPK/1983 14 — inaczej niż 
to było w KPK/1917 15 — przechodzący nie odbywa nowicjatu w 
znaczeniu ściśle kanonicznym 16, a zamiast tego musi zostać pod­
dany przynajm niej trzyletniej próbie, która jest w arunkiem  waż­
ności profesji wieczystej. Według KPK/191717 próba (nowicjat) 
poprzedzająca złożenie ślubów powinna trw ać rok, kom petentni 
przełożeni mogli ją jednak przedłużyć jeszcze o jeden rok: „Pro- 
fes po ślubach uroczystych albo profes po ślubach prostych wie­
czystych, gdyby przechodził do innego zakonu o ślubach uroczy­
stych lub prostych wieczystych, po nowicjacie, pominąwszy pro­
fesję czasową, o której w kan. 574, powinien być dopuszczony do 
profesji uroczystej albo wrócić do zakonu poprzedniego, przełożo­
ny  jednak ma prawo poddać go dłuższej próbie, lecz nie ponad 
rok od ukończenia now icjatu” 1S.

10 D. J . A n d r e s ,  11 d ir itto  d e i religiosi. C o m m en to  al Codice, 
V ersio n e  della  secunda  ed izione  spagnola, R om a  1984, s. 4(65; E. G a m ­
b a  r i, I  relig iosi nel C odice, jw ., s. 342.

11 K an . 684 § 1' K PK /L983: „Z ak o n n ik  po ślu b ach  w ieczystych  n ie
m oże p rze jść  z w łasnego  in s ty tu tu  do innego  in s ty tu tu  bez zezw ole­
n ia  na jw yższych  prze łożonych  obydw u in s ty tu tó w , k tó rzy  w in n i uzy ­
skać  zgodę w ła sn e j r a d y ”.

12 K an . 684 § 1 K PK /1983; K an . 632 K PK /1917; J . R. B a r ,  J .  K a ­
ł o w s k i ,  jw ., s. 175.

11 K an . 684 § 5 K PK /1983; J . R. B a r ,  J.  K a ł o w s k i ,  jw ., s. 176.
u  K an . 684 § 2 K PK /1983.
15 K an . 633 § 1 i kan . 634 K PK /1917.
16 J . R. B a r ,  J.  K a ł o w s k i ,  jw ,, s. 175.
17 K an . 634 K PK /1917.
18 Tamże.
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Z przytoczonego powyżej kanonu wynika, że prawodawca ściśle 
określił zarówno czas trw ania nowicjatu, jak  i cźas jego przedłuże­
nia. Obecnie natom iast KPK/1983 podaje tylko dolną granicę próby, 
nic zaś nie mówi o górnej i dlatego kom petentni przełożeni mogą 
przedłużyć okres próby ponad trzy l a t a 1S. Jest rzeczą znamien­
ną — i na to należy zwrócić szczególną uwagę — że obecne p ra­
wo kanoniczneM, mówiąc o trzyletniej próbie poprzedzającej zło­
żenie profesji wieczystej, nie pozwala na przyspieszenie ślubów, 
jak  to czyni w odniesieniu do profesji pierwszej oraz wieczy­
stej M. Trzeba także zaznaczyć, że według kan. 684 § 2 trzyletni 
okres próby poprzedzającej złożenie profesji wieczystej musi być 
ciągły, tj. nie dopuszcza się w nim żadnej p rze rw y s!.

Sformułowanie „po odbyciu przynajm niej trzechletniej próby 
zakonnik może być dopuszczony do profesji wieczystej w nowym 
instytucie” 21 należy rozumieć zgodnie z kan. 202 § 1 KPK/1983, 
gdzie czytamy: „Dzień w prawie oznacza stały  czasokres obejm u­
jący 24 kolejno liczone godziny i zaczyna się od północy, chy­
ba że inaczej wyraźnie zastrzeżono. Tydzień to okres 7 dni, mie­
siąc okres 30 dni, a rok 365 dni, chyba że miesiąc i rok 
poleca się brać zgodnie z kalendarzem ”. Trzeba zaznaczyć także, 
że okresu poprzedzającego złożenie ślubów wieczystych w no­
wym instytucie nie należy nadm iernie przedłużać, gdyż trzy  la­
ta to czas w ystarczający do wyrobienia sobie osądu co do kw a­
lifikacji kandydata.

W KPK/1983 czytamy: „Do momentu złożenia profesji w no­
wym instytucie, mimo pozostawiania w mocy ślubów, zostają 
zawieszone upraw nienia i obowiązki, jakie miał zakonnik w po­
przednim  instytucie, jednakże od chwili rozpoczęcia próby obowią­
zany jest on do przestrzegania praw a własnego nowego insty tu­
tu ” u . Pozostaje on więc w dalszym ciągu związany ślubami pu­
blicznymi, które złożył w poprzednim instytucie, a także obowią­
zują go konstytucje tamtego instytutu.

Z powyższego stwierdzenia wynikają następujące konsekwen­
cje:

1° Śluby powinny być interpretow ane zgodnie z prawem, na

111 K an . 684 § 2 К Р К /Ш 83: „Po odbyciu  p rz y n a jm n ie j trz ech le tn ie j 
p ió b y  z ak o n n ik  m oże być dopuszczony do p ro fe s ji w ieczystej w  no­
w y m  in s ty tu c ie . Je ś li zaś n ie  chce złożyć p ro fes ji lu b  n ie  zosta ł do 
n ie j dopuszczony  przez  k o m p e ten tn y ch  przełożonych , pow in ien  w rócić  
do daw nego  in s ty tu tu , ch y b a  że o trzy m ałb y  in d u lt se k u la ry z a c y jn y ”.

P o r. k an . 684 § Ъ K PK/1S83.
«  K an . 649 § 2 K PK /1917.
** P o r. кап . 20H § 1 K PK /1983: „Czas c iąg ły  należy  rozum ieć  jak o  

n ie  d opuszczający  żad n e j p rz e rw y ”.
s* K an . 684 § 2 KPK/1&83.
«  K an . 686 § 1 K PK /1983.
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które zostały złożone, czyli według ustaw  pierwotnego insty­
tu tu  25.

2° Powinny być one realizowane według wytycznych daw ne­
go instytutu, a nie tego, w którym  kandydat odbywa próbę 26.

3° Za przekroczenia w m aterii ślubów należy wymierzać kary  
przewidziane w ustawodawstwie pierwotnego in s ty tu tu 27.

W przypadku ślubu posłuszeństwa i ubóstwa mogą się wyłonić 
pewne trudności praktyczne — należy bowiem zwrócić uwagę na 
fakt, że przecież przełożeni instytutu, w którym  kandydat od­
bywa próbę, nie są jego zwierzchnikami w ścisłym tego słowa 
znaczeniu. Dlatego też nie mogą oni wydawać poleceń na mocy 
ślubu posłuszeństwa, ani też kandydat nie jest zobowiązany do 
takiego posłuszeństwa, gdyż nie złożył jeszcze ślubów 28.

W powyższej kwestii KPK/1983 zajął inne stanowisko niż po­
przedni, w któreffo kan. 633 czytamy: „Przechodząc do innego 
zakonu... (zakonnik — J.K.) podlepa zaś przełożonym nowego za­
konu i obowiązany jest do posłuszeństwa mistrzowi nowicjuszy 
także z ty tu łu  ślubu posłuszeństwa”. KPK/1983 nic o tym  nie 
wspomina. Zgodnie zaś z wytycznymi kan. 6 § 1, gdzie czyta-' 
mv: „Z chwilą wejścia w życie niniejszego Kodeksu zostają znie­
sione:

1° Kodeks Praw a Kanonicznego prom ulgowany w 1917 ro­
ku (...)

4° wreszcie pozostałe powszechne ustawy dyscyplinarne, któ­
re dotyczą spraw  w całości regulowanych obecnym Kodeksem”, 
należy uważać, żs przełożeni instytutu zakonnego, w którym  kandy­
dat odbywa próbę, nie mogą niczego nakazywać na mocy ślubu po­
słuszeństwa. Nie mogą tego czynić równ:eż i z tego względu, że 
przecież kandydat nie jest ich podwładnym, gdyż jeszcze nie zło­
żył ślubów na konstytucje instytutu, w którym  odbywa próbę. 
A zgodnie z kan. 654 KPK/1983 dopkro po złożeniu profesji za­
konnej członkowie zobowiązani są do zachowania rad  ew ange­
licznych w sposób okfeślony w konstytucjach oraz zostają włącze­
ni do insty tu tu  z prawam i i obowiązkami określonymi w prawie 
poszczególnych instytutów  zakonnych 29.

Skutki ślubu ubóstwa w przypadku przechodzenia zakonników 
z jedne?o insty tutu  zakonnego do drugiego sa następujące:

1° Przechodzący w czasie odbywania próby wszelkie czynno­
ści związane ze ślubem ubóstwa powinien wykonywać zgodnie

25 D. J . A n d r e s ,  jw ., s. 4*74.
26 T am że.
27 T am że.
28 Tam że.
28 K an. 654 KPK/1&83; S. G o y e n e c h e ,  De transitu , ad  a liam  r e -  

lig ionem , C pR  1 (1920) 116—'118.
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z ustawodawstwem  pierwotnego in s ty tu tu 30. Dlatego też wszel­
kie ak ty  praw ne dotyczące dóbr m aterialnych mogą być doko­
nane po uprzednim  uzyskaniu pozwolenia od przełożonych insty­
tutu, z  którego kandydat przechodzi31.

2° Ponieważ w czasie odbywania próby kandydat jest zobo­
wiązany do zachowania ślubu ubóstwa zgodnie z prawodawstwem  
pierwszego instytutu, na zmianę testam entu powinien według 
kan. 668 § 2 KPK/1983 uzyskać zgodę przełożonego instytutu, 
z którego przeszedł.

3° Przed złożeniem profesji (a jest ona zawsze wieczysta) nie 
ma potrzeby sporządzania nowego testam entu, gdy? ważny jest 
napisany w pierw otnym  instytucie 32.

4° Gdyby kandydat w czasie odbywania trzyletniej próby otrzy­
mał jakieś dobra, to zgodnie z wytycznymi kan. 668 § 1, KPK/1983 
powinien on — o ile konstytucje inaczej nie postanaw iają — 
w sposób wolny nim i zadysponować oraz przed złożeniem profesji 
sporządzić testam ent ważny również wobec praw a cywilnego.

5° Jeśli zakonnik przechodziłby z instytutu, w  którym  na mocy 
wieczystego ślubu ubóstwa traci prawo w łasności33 oraz zdol­
ność do nabyw ania nowych dóbr, do instytutu, w którym  za­
trzym uje się prawo własności i prawo nabywania, to zgodnie 
z kan. 668 § 2 „...nieważnie podejm uje on akty przeciwne ślubowi 
ubóstwa...”, gdyż obowiązują go jeszcze śluby złożone w dawnym 
instytucie 34.

Mówiąc o skutkach ślubu ubóstwa w przypadku przejścia za­
konnika z jednego instytutu zakonnego do drugiego, można po­
stawić pytanie: do którego insty tu tu  należą dobra przypadajace 
w czasie trw ania próby zakonnikowi, k tóry  na mocy kan. 668 
§ 4 KPK/1983 utracił prawo posiadania, czyli własności?

Opinie autorów  w tej kwestii są podzielone. Schm alzgrueber 
na przykład uważa, że dobra nabyte w czasie trw ania próby 
powinny stanowić własność drugiego instytutu, ale dopiero po 
złożeniu przez zakonnika p ro fesji35. A utor ten opiera swoje tw ier­
dzenie na założeniu, że skoro instytut, w którym  kandydat od­
bywa próbę, ponosi w związku z jego osobą pewnego rodzaju 
obciążenia (incommodum), np. w postaci wyżywienia, utrzym ania 
etc., to w myśl reguły praw nej Qui sentit onus sentire debet 
commodum, et e contra” 86 powinien również uczestniczyć i w

30 T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 800.
31 P ó r. kan . 668 § 2' KPK/198&; T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 80ik
82 T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 8GI1-.
83 Fan . 668 § 4 KPK/19-8®.
84 K an . 68'5 §§ 1„ 2.
3SF. S c h m a l z g r u e b e r ,  J u s  ecc lesia s ticum  u n iv e rsu m ,  vol. II I , 

R om as 1044i, n.n. 2i4i3i—.244, s. 9&—93'; T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 8i92. 
38 V I0. R. J . 55.
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jego korzyściachS7. Natom iast Passerinus 3S, Sanches 30 oraz C helodi4® 
twierdzą, że dobra, które zakonnik otrzym uje w czasie odbywa­
nia próby, przypadają pierwszemu instytutow i, gdyż zakonnik 
do chwili złożenia nowej profesji pozostaje jego członkiem 4I. 
Z kolei B iederlack42 uważa, że jeszcze przed form al­
nym  przejściem przełożeni obydwu instytutów  powinni wspól­
nie ustalić, którem u instytutow i przypadną dobra nabyte przez 
kandydata w czasie odbywania przez niego p ró b y 4'.

Ponieważ według kan. 684 § 1 KPK/1983 — inaczej zresztą niż 
to postanaw iały kanony 633 § 2 i 634 KPK/1917 — przejście może 
nastąpić tylko po ślubach wieczystych, należy jeszcze zastanowić 
się nad:

1. stanem  praw nym  zakonnika, który
a) złożył śluby w nowym instytucie;
b) nie chce ich złożyć lub nie został do nich dopuszczony;

2. obowiązkiem insty tu tu  pierwotnego względem zakonwika po­
wracającego.

Ad la). Kanon 685 § 2 Kodeksu z 1983 r. orzeka: „Przez złożenie 
profesji w .nowym instytucie następuje włączenie do niego tego 
członka, równocześnie wygasają poprzednie śluby, uprawnienia 
i obowiązki”. A zatem  — jak wynika z cytowanego kanonu — 
przez fakt złożenia profesji zakonnik zostaje definitywnie inkor- 
porowany do nowego insty tu tu  i staje się jego pełnoprawnym  
członkiem 44.

Na mocy złożonej profesji jest on zobowiązany do zachowania 
zarówno konstytucji, jak i innych zbiorów praw nych danego in­
sty tutu . W ygasają też wszelkie inne dodatkowe śluby, o ile ta ­
kowe były składane. Ponadto, jeśli przejście miało miejsce z in­
stytutu, w  którym  członkowie zatrzym ują zdolność posiadania 
i nabyw ania dóbr, do instytutu, w którym  takie prawo jest w y­
kluczone, to wówczas — pom ijając obowiązek sporządzania testa­
m entu — trzeba przed złożeniem profesji wieczystej dokonać

87 F. S c h m a l z g r u e b e r ,  jw ., im . 2t®—244, s. 92—93; T. S c h a e ­
f e r ,  jw ., s. 80®.

88 P . M. P a s s  e r  i n  us;, De h o m in u m  r ta tib u s  e t o jfic iis , vol. I. 
R om ae 1663i, s. IS®; T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 8'9ß.

T. S a n c h e z ,  O pus m ora le  in  praecep ta , R om a 1693., s. 734; 
T . S c h a e f e r ,  jw ., s. 892.

40 I. C h e  1 o d  i, Iu s  de person is iu x ta  C odicem  Iu r is  C anonici, p ra -  
em isso  tra c ta tu  de p rin c ip iis  e t fo n tib u s  I. C. Tridentini 182, s.
T. S c h a e f e r ,  jw., s. 490.

41 T . S c h a e f e r ,  jw ., s. 492.
41 J . B i e d e r l a c k ,  De iu re  reg u la r iu m  praelec tiones, O en ipon te  

1®9<2, s. 128; T . S c h a e f e r ,  jw ., s. 8912.
4i T am ze.
44 P o r. k an . 654 KPK/.1M 7.
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zrzeczenia w formie ważnej także, w  m iarę możliwości, wobec 
praw a cyw ilnego45. Natomiast w przypadku odwrotnym  do wy­
żej przedstawionego — to znaczy, gdy przejście następuje z insty­
tu tu  zakonnego, w którym  na mocy konstytucji członkowie pozba­
wieni są praw a posiadania i nabyw ania na własność, do insty­
tutu, w którym  przepis ten nie ma zastosowania — przez fakt 
złożenia profesji wieczystej składający ją odzyskuje nie tylko 
zdolność posiadania i nabywania dóbr, ale i ak ty  dokonane prze­
ciwko ubóstwu stają się ważne, chociaż niegodziw e40.

Profes, k tóry  złoży śluby w nowym instytucie, posiada — 
o ile prawo własne insty tu tu  nie postanawia inaczej — głos za­
równo czynny, jak  i bierny. Należy jednak zaznaczyć, że chociaż 
tacy neoprofesi są pełnoprawnym i członkami nowego instytutu, 
to jednak nie mogą bezpośrednio po złożeniu ślubów (wieczy­
stych) spełniać funkcji przełożonych, gdyż byłoby to sprzeczne 
z kan. 623 KPK/1983, który postanaw ia — i to pod sankcją nie­
ważności — co następuje: „Aby członkowie mogli być ważnie 
mianowani lub wybierani na przełożonych, wymaga się upływu 
odpowiedniego czasu od złożenia profesji wieczystej lub defini­
tywnej, określonego praw em  własnym, a gdy idzie o wyższych 
przełożonych, w konstytucjach”. Nie mogą oni również spra­
wować takich obowiązków, w przypadku których konstytucje albo 
inne zbiory praw ne wym agają upłynięcia odpowiedniego okresu 
czasu od złożenia ślubów wieczystych lub definitywnych, np. speł­
niania funkcji radnych prowincjalnych i generalnych, m istrza no­
wicjatu, postulatu, junioratu etc.

Ad lb) i 2. W przypadku niedopuszczenia do złożenia przez 
zakonnika profesji lub dobrowolnego opuszczenia przez niego in­
s ty tu tu  rysują się dwie możliwości:

a) powrót do pierwotnego instytutu, na którym  ciąży obowią­
zek przyjęcia swego członka, w dalszym ciągu związanego ślu­
bami;

b) staranie się o indult odejścia (czyli sekularyzacji) lub eks­
klaustracji.

Gdyby taki zakonnik nie chciał powrócić do pierwotnego in­
sty tu tu  ani też poprosić o indult sekularyzacji lub eksklaustracji, 
ani nie istniałyby powody wymagane przez prawo do usunięcia 
go, to wówczas — w zależności od tego, czy insty tut jest na 
praw ie diecezjalnym czy papieskim — należałoby się zwrócić 
albo do Stolicy Apostolskiej, albo do biskupa diecezjalnego z pro­
śbą o zastosowanie eksklaustracji nałożonej47.

W związku z omawianiem skutków praw nych dotyczących przej­

«  K an . 668 § 4 KPK/198'3.
«  P o r. k an . 6f® § 5 KPK/19>83.
*> P o r. k an . 686 § 3 K PK /1983.
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ścia z jednego instytutu zakonnego do innego należy jeszcze za­
stanowić się nad następującym i kwestiami:

1° Czy próbę poprzedzającą złożenie profesji kandydat odby­
wa w stroju właściwym dla pierwszego czy dla drugiego insty­
tutu? '

2° Jak i jest udział rady w dopuszczaniu do ślubów?
W KPK/1917 postanowiono, że „Nowicjat rozpoczyna się przez 

przyjęcie habitu albo w inny sposób przepisany przez konstytu­
cje” 48. Obecnie obowiązujący Kodeks Praw a Kanonicznego nie 
wspomina natom iast zarówno o stroju nowicjuszy, jak i odbywa­
jących przynajm niej trzyletnią próbę przed złożeniem profesji 
w przypadku przejścia z insty tutu  do instytutu. Poleca on jedy­
nie, by wszyscy zakonnicy nosili strój zakonny, wykonany zgod­
nie z przepisami prawa, na znak konsekracji i jako świadectwo 
ubóstwa 4S.

Z powodu braku wyraźnych przepisów prawnych, dotyczących 
stro ju  noszonego w nowicjacie oraz w czasie próby w przypad­
ku przejścia z jednego insty tu tu  do drugiego, trzeba zastosować 
prawodawstwo partykularne oraz prawne zwyczaje obowiązujące 
w nowym instytucie zakonnym 50. Pewną wskazówkę w tej kwestii 
może stanowić odpowiedź Kongregacji dla Spraw  Zakoanych 
z dnia 14 m aja 1923, która na postawione jej pytanie: „Czy za­
konnik, będący profesem w jakimś zakonie, który za indultem  
Stoi cy Apostolskiej, przeszedł do innego zakonu, obowiązany jest 
do noszenia w czasie .nowicjatu habitu nowiciuszy zakonu, do któ­
rego został przyjęty?” dała odpowiedź tw ierdzącą51.

Ad 2. KPK/1917 52 postanowił, że przełożony wyższy powinien 
uzyskać zgodę rady lub kapituły tylko w sprawie dopuszczenia 
nowicjuszy do złożenia pierwszych ślubów, natom iast zarówno 
przed odnowieniem, jak i przed profesją wieczystą głos rady 
lub kapituły był tylko doradczy ®3. KPK/1983 z kolei mówi tylko,

48 F a n . 5Ö3 K P K /!917 .
4S K an. 6'59 § 1 K PK/19® 1?.
so For-, kan . 5 §§ 1—.2 K PK /19S3; K an. 6 §§ 1—2 K PK /]® 83; K an. 

2iS i 2.8 KPK/1S©?..
51 A A S 1.5 2®9: „S acrae  C ongrepation i de R eligiosis p ro p o - 

s iiu m  fu it seouens du b iu m  pro  o p p o r tu ra  so!u tione: R elig iosus qu i 
in  q u ad am  re lig ione  professus., ob ten to  in d u lto  A postolico. ad  a l:am  
re lig ionem  tra n s it ,  te n e tu rn e  ad  h ab itu m  n o v it 'o  um  relig ion i?  ad  
qu am  su sc ip iendum  e t g es tan d u m  p e rd u ra n te  n o v itia tu  in nova  re ­
ligione?

S a c ra  au tem  C ongre7a l/ o  re  m a tu re  perp en sa  -respondendum  cen - 
su it, p ro u t re^ponde t: A ffirm  a ,  iv e”.

52 K an. 575 § 2,.
58 T am że: „Głos rad y  czy k a p itu ły  p rzed  p ie rw szą  p ro fe s ją  je s t 

d ecydu jący : p rzed  n a s tę p n ą  p ro fe s ją  w ieczystą  u roczystą  bądź p ro s tą  
isst, tv lko  d o rsd czv ”
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że „Do ważności profesji czasowej wymaga się, aby ... dopusz­
czenia dokonał w sposób wolny kom petentny przełożony po wy­
słuchaniu głosu swojej rady, zgodnie z praw em ” Si.

Z tekstu przytoczonego tu  kanonu wynika, że w przypadku 
dopuszczenia do złożenia profesji zakonnej nie jest wvm a?ana 
zpoda rady lub kapituły. Twierdzenie powyższe potwierdza rów­
nież kan. 689 § 1 KPK/1983, gdzie czytamy: ..Kom petentny prze­
łożony wyższy, jeśli zachodzą słuszne przyczyny, po wysłuchaniu 
swojej rady  może nie dopuścić członka, którego profesja czasowa 
wygasła, do złożenia następnej profesji” .

Powstaje zatem kwestia — i to bardzo praktyczna — omawia­
na przez autorów  już w cześniej5S: jeśli konstytucje jakiegoś in­
sty tu tu  zakonnego postanawiają, że głos rady lub kaoituły jest 
decydujący tylko przy dopuszczeniu do pierwszej profesji, to czy 
taki sam sposób postępowania można zastosować wzg’ędem tych, 
którzy po odbyciu przynajm niej trzyletniej próby m ają być do­
puszczani do profesji wieczystej?

W ydaje się, że na tak  postawione pytanie należy dać odpo­
wiedź pozytywną, gdyż:

1° Profesja wieczysta składana w nowym instytucie po odby­
ciu przynajm niej trzyletniej próby nie jest ani odnawianiem ślu­
bów, ani też nie jest poprzedzona profesją czasową.

2° Chociaż kandydat po odbyciu przynajm niej trzyletniej pró­
by składa w nowym instytucie profesję wieczystą z pominięciem 
czasowej, to jednak należy ją uważać za p ierw szą58. Fównież 
prawodawca w kan. 656, 3° i w kan 689 § 1 KPK/1983 nie wy­
klucza możliwości, by do jakiejkolwiek profesji dopuszczał kom­
petentny przełożony za zgodą rady lub kapituły, co zgodnie z kan. 
20 tegoż kodeksu powinien uczynić. Dlatego też prawodawstwo, 
poszczególnych instytutów  zakonnych postanawia — a praktykę 
tę potwierdza Stolica Apostolska przy zatw ierdzaniu konstytu­
cji — że przy dopuszczaniu do złożenia tak ślubów wieczystych, 
jak i czasowych przełożony zawsze potrzebuje wcześniejszego uzy­
skania zgody swojej ra d y 67.

54 K an . 656 , 2°.
55 P o r. S. G o y  e n  e c h e, De tra n situ  ad a liam  re lig ionem , CpR 

2 / i m /  174— 176.
56 T am że s. 174— 175: „ ...tenendum  v id e tu r  in adm issione  tra n se u n tis  

a d  pirofesist'o’.iem  perpevuam  quae, re sp ec t«  novae ra ’lg!onis p rim a est, 
s u f f ’a? iu m  de’ib e ra tiv u m  C ap itu li v e l C onsilii in te re sse  d=bere”.

67 C o n stitu tio n es  C ovgrega tion is C lericorum  M arianorum  ab I  n m a -  
cu la ta  C ovcep tione  B ea tissim ae Virgirtis M ariae, R om ae 19?®, n. 174. 1: 
,„Ad v a lid ita ie m  cu iu sv is p ro fession is r e ’igiosae re q u ir i tu  • u t:

a /  ad  earn a d m itta t com petens S u p erio r r r a  or cum  su ffrag io  su i 
consilii d e lib e ra tiv e  ad  n o rm am  iur.’s” ; K o n s ty tu c je  Zgrom adzen ia  
S ió str  B e n e d y k ty n e k  M isjonarek , O tw ock  19®3, n. 63, 6®, 2)20 b /.
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3° Dopuszczenie do ślubów przechodzącego z innego insty tu­
tu  jest spraw ą o wielkim znaczeniu, doświadczenie bowiem uczy, 
co zaznacza S. GoyenecheM, że nie zawsze przechodzący kieruje 
się pragnieniem  osiągnięcia większego dobra, lecz innymi m oty­
wami np. jego chęci wynikają z niestałości, lekkomyślności, nie­
spełnienia własnych ambicji, sporów z przełożonymi etc. Dlatego
0 przyjęciu na stałe do nowego instytutu, co następuje przez zło­
żenie od razu profesji wieczystej, nie powinna decydować ty l­
ko jedna osoba, ale większy zespół, którym  jest rada przełożone­
go wyższego59.

2. Eksklaustracja i sekularyzacja

Aby lepiej zrozumieć skutki praw ne eksklaustracji i sekula­
ryzacji, pożytecznie będzie prześledzić choćby pobieżnie ewo- 
luję tych dwóch instytucji. Aż do wydania KPK/1917 znana była 
tylko jedna instytucja, tj. seku laryzacjaM, przez k tórą rozu­
miano pierwotnie upoważnienie otrzymane od kom petentnej w ła­
dzy, a pozwalające zakonnikowi na przebywanie poza klasztorem
1 prowadzenie życia w świecie z częściowym uniezależnieniem 
się od przełożonych61. W zależności od tego, czy indult udzie­
lony był na czas określony czy nieokreślony, sekularyzacja dzie­
liła się na czasową (saecularizatio temporaria) oraz wieczystą 
(saecularizatio perpetua lub definitiva). W pierwszym przypadku 
zakonnik nie był wyłączony z instytutu, lecz pozostawał jego 
członkiem i w czasie trw ania indultu  miał obowiązek — chociaż 
w ograniczonym zakresie — zachowywać regułę i konstytucje, 
a po wygaśnięciu upoważnienia powrócić do klasztoru. Zakon na­
tom iast nie musiał ponosić ciężarów związanych z wyżywieniem 
i zapewnieniem bytu m aterialnego zakonnikowi sekularyzowane- 
m u czasowo “ .

88 S. G o y e n e c h e ,  De tra n s itu  ad. a liam  re lig ionem , C pR  2 /10211/ 
175.

59 T am że: „Q uod et'iam  a lio  ex  cap ite  v a ld e  conven iens p ro b a tu r , 
ex  eo, inquam , quod adm issio  tra n se u n tis  va ld e  m om en tosum  n e ­
g o tiu m  sit. E x p e rie n tia  en im  edocem ur tra n se u n te s  saepe  non  frug is 
m elio ris  ergo, sed lev ita te , in co n s tan tia  vel a liis  de causis a desiderio  
p e rfec t'o n is  a lien is  m overi; p ra e te re a  m em ores ipsos a n te a c 'a s  v itae , 
p le ru m q u e  de nova c ito  vel sero  p o en ite re  hu iu sq u e  o n e ra  aeg re  
fe r re . In d e  est quod tr a n se u n tiu m  adm issio  serio  pensenda  sit n eq u e  
re lin q u e n d a  un iu s a rb itr io , sed to tiu s  C ap itu li ve l C onsilii iud icio  e t 
p lac itis  co m m itten d a”.

60 C. P i o n t e k ,  De in d u lto  exclaustra tioriis  necnon  saecu lariza tio - 
n is , G roen Bay, W isconsin, USA, M25, s. &—9; F. X . W e r n  z P . V i- 
d- a  1, Iu s  canon icum  ad C odicis norm arn e x a c tu m , vol. I l l ,  De re li- 
giosis, R om ae 1(9*33', s. 45Ö—4,01; T. S c h a e f e r ,  jw ., s. MS—8fl.ll.

ei T. S c h  a  e f er, jw ., s. 909.
•2 T am że, s. 909— 910.
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Na skutek sekularyzacji wieczystej, k tórej udzielano z bar­
dzo ważnych powodów, zakonnik pozostawał całkowicie w yłą­
czony z insty tutu  i pozbawiony praw a noszenia habitu, ale bez 
dyspensy od ślubów zakonnych6S. Gdyby zaś sekularyzowany na 
zawsze (in perpetuum ) — z zachowaniem pewnych w arunków 
określonych w praw ie — chciał powrócić do zakonu, to według 
rozporządzenia Kongregacji Biskupów i Zakonników z 30 stycz­
nia 1824 nie był on zobowiązany ani do odbywania nowicjatu, 
ani też do ponownego składania p ro fesjiM.

Należy zaznaczyć, że indult sekularyzacji czasowej oraz wie­
czystej nie udzielał dyspensy od ślubów złożonych w zako­
nie. Sekularyzacja — naw et wieczysta — udzielana zarówno du­
chownym, jak i nieduchownym, zobowiązywała nie tylko do za­
chowania czystości, ale i innych ślubów, przynajm niej co do ich 
istotnych elementów, o ile to było możliwe 85.

I tak zamiast habitu  sekularyzowany nosił jakąś oznakę świad­
czącą o jego dawnej przynależności do instytutu, np. szkaplerz, 
pasek etc. Ponadto korzystający z indultu  sekularyzacji na mo­
cy uroczystego ślubu posłuszeństwa zamiast przełożonym podlegał 
ordynariuszowi miejsca M.

Sekularyzowany zakonnik nie mógł bez specjalnego pozwole­
nia Stolicy Apostolskiej przyjmować żadnych beneficjów, naby­
wać dóbr m aterialnych lub dysponować nimi na wypadek własnej 
śmierci. Dobra m aterialne należące do zakonnika o ślubach pro­
stych — ponieważ zachowywał on prawo nabywania, posiada­
nia oraz zatrzym ywał swoją własność, chociaż nie mógł nią bez 
pozwolenia właściwych przełożonych zarządzać i dysponować — 
przechodziły po jego śmierci na spadkobierców owego zakonni­
ka. Dobra zaś m aterialne sekularyzowanego na zawsze (in per­
petuum) zakonnika o ślubach uroczystych, które otrzym ał od za-

M T am że, s. 910: „ P e rp e tu a  a u te m  saecu la riza tio n e  re lig io sus a  co r- 
pore religioniis penitu-s segreg®ba.tur„ e ts i p e rg e re t esse  re lig io sus seu  
c it ra  spec ia lem  d isp en sa tio n m , tr ib u s  vo tis  re lig iosis o b s tr ic tu s”.

14 T , S c h a e f e r ,  j w., s. MO: „E t si postea  con tingeba t, u t  ipse 
se rv a tis  se rv an d is  in  p r is tin a m  su am  re lig io n em  reg réd i ve lle t, non  
te n e b a tu r  ex  iu re  com m uni secu n d u m  decis ionem  S. C ongr. Ep. e t Reg. 
d ie  30 ian . IWA  a n n u m  n o v itia tu s  e t  p ro fessionem  ite ra r e ” ; J . F e r ­
n a n d e s ,  E sclaustrazione , D iz ionario  degli is ti tu ti  di perfez ione , vol. 
III, R om a 1976, kol. 1275; F . X . W e r n z ,  P.  V i d a l ,  jw ., s. 459—4©k 

'* T , S c h a e f e r ,  jw ., s. 910: „Q uod e ffec tu s  iu rid icos a t t in e t  in ­
d u it!  saeculairizatiofnis siive tem p o ra r ia e  sive  p e rp e tu a e , m in im e d is -  
p e n sa b a tu r  su p e r vo tis  in  re lig ione  em issis. I ta  en im  saecu la riza tio  
e tia m  in  p e rp e tu u m  co n ced eb a tu r re lig io sis /c le ric is  sive la ic is /, u t 
f irm o  m anem te vo to  castitatis,, a lio ru m  votoru-m  saibstan tia lia , q u a te n u s  
f ie r i p o te ra t, o b se rv en t” .

86 T am że: „ ...hab itus re lig io si m em o ria le  s ig n u m  in tr in se c u s  d é fé ra n t, 
o rd in a rio  loci su b s in t v i q uoque  so llem nis v o ti” .

* — P r a w o  K a n o n i c z n e
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konu, należały do zakonu, inne natom iast do Kam ery Apostol­
skiej 67.

a) E k s k l a u s t r a c j a

Kanony 686 i 687 KPK/1983 (podobnie jak kanony 638 i 639 
KPK/1917), traktujące o eksklaustracji, zostały zamieszczone w 
części poświęconej zagadnieniu wyłączenia członków z insty tu­
tu. Eksklaustracja jest indultem  udzielonym przez kom petentną 
władzę kościelną na czasowe przebywanie poza instytutem , ze 
złagodzeniem dyscypliny zakonnej, ale zawsze w zależności od 
przełożonyche8. Może ona fcyć dobrowolna, tj. udzielona na pro­
śbę zainteresowanej osoby, oraz nałożona, której udziela się na 
prośbę najwyższego przełożonego działającego za zgodą swojej 
rady, naw et w brew  woli zainteresowanego, gdy zaistnieją waż­
ne ku tem u powody oraz z zachowaniem słuszności i miło­
ści 60.

Eksklaustracja nałożona (imposita) 70, będąca odpowiednikiem 
stosowanej dawniej tzw. eksklaustracji ad nutum  Sanctae Sedis, 
została wprowadzona przez Kongregację Zakonów i Instytutów  
Świeckich i dotyczyła przypadków bardzo poważnych. Stolica 
Apostolska stosowała ją wtedy, gdy przebywanie członka we 
wspólnocie było szkodliwe dla społeczności zakonnej, a on sam 
nie chciał dobrowolnie zdecydować się ani na opuszczenie insty­
tutu, ani na przebywanie poza k lasztorem ” .

67 T am àe: „Q uod ad  vo tu m  patoperta tis  a t t ï« iCit, speciale  Sedćs A po- 
sto licae in d u ltu m  re q u ire b a îu r , u t reg u ia ris  bénéfic ia  rec ipere , bona 
a c q u ire re  e t lib é ré  m o rtis  causa  de iis d isponere  posset. B o ra  a  re li-  
gioso sae c u îa r 'z a to  v o to ru m  sim plic ium  re lic ta  e t  sibi a cq u is ita  post 
m o rtem  h e red ib u s  o b v en ieb an t, q u ia  ta l is  re lig iosus d om in ium  r a ­
d ica le  re tin u e ra t. Si au tem  a g e b a tu r  de relig ioso  a  vo tis  so llem nibus 
in  p e rp e tu u m  saecu la riza to , b o ra  quae ei a  re lig ione  concessa e ra n t, 
ad  hanc  p e rtin e b a n t, re liq u a  ad  C am eram  A p-ostolicam ”.

C8 D. J. A d r e S ' ,  jw ., s. 4.W; J. R. B a r ,  J.  K a ł o w s k i ,  jw ., s. !i7’T; 
E. G a m b a r i ,  I  relig iosi el Codice, jw ., s. 346— 24-7; T enże, V ita  
religiosa oggi secondo il C oncilio  e il n uovo  D iritto  C anonico, R om a 
1983. s. 599.

68 K an . 686 § 3 K P K /! :983'; J . R. B a r ,  J.  K a ł o w s k i ,  jw ., s. 1T7;
D. J. A n d r e s ,  jw ., s. 4SI.

70 K an . 6®S § 3. KPK/11903.
71 A. G u t i e r r e z ,  E xc la u stra tio  ad n u tu m  S. Sed is , C pR  32 /1 9>5i3 / 

33'7—328': „Saepe sese h a b e n t ex  p a r te  R eligionis, q u u m  nem pe co n v e r- 
sa tio  a ’icu ius su b iec ti g rav e  a f fe r t d am n u m  com m un ita ti. T unc p e r 
e x c la u s tra tio n e m  im p o sitam  d irec to  in te n d itu r  b o n u m  co m m un ita tis , 
to 'e ra to  incom m odo vel p a r t ia ’i dam no  subiecti. A t saepe  saep ius, 
se p a ra tio  q u o ru m d am  su b iec to ru m  a  co m m u n ita te , b o n u m  e s t e t com ­
m u n ita tis  e t  ipsius subiecti... e tiam  hoc invito . In  concre t o cau -ae  co n tin - 
g e re  so ien t a /  C um  dimtesois, qui, fa c ta  p o en itsn tia , ius a t  o№ igat;0(nem 
h a b e n t re d e u n d i ad  c la u s tra , sed q u an d o q u e  n o n  o p o rte t om nino  ut



[15] Skutki opuszczenia instytutu 35

Początkowo eksklaustrację ad nutum  Sanctae Sedis, zwaną 
obecnie ezclaustratio im posita72, praktykow ano w odniesieniu do 
zakonów żeńskich, zobowiązanych do zachowania klauzury pa­
pieskiej. Czyniono tak  między innymi dlatego, że w arunkiem  nie­
zbędnym prowadzenia życia kontemplacyjnego w tych instytutach 
jest zachowanie spokoju i ciszy. Stąd też zachodziła potrzeba 
stosowania środka drastycznego, czyli usuwania osób zakłócają­
cych atm osferę w klasztorze73.

Stopniowo eksklaustrację ad nutum  Sanctae Sedis zaczęto roz­
szerzać na przypadki, w których albo brak  było wymaganych 
przez praw o powodów do usunięcia zakonnika z instytutu, albo 
popełnione przez niego czyny w ynikały z pewnych anormalności, 
które powodowały ograniczenie odpowiedzialności, lecz nie na­
dawały się do leczenia lub poddania zakonnika specjalnemu nad­
zorowi 74.

Według kan. 687 KPK/1983 skutki praw ne eksklaustracji dobro­
wolnej, czyli zwykłej, są następujące:

1° Zwolnienie z obowiązków, które nie dadzą się pogodzić 
z nowymi warunkam i życia.

Ponieważ członek insty tutu  zakonnego posiadający indult eks­
klaustracji przebywa czasowo poza wspólnotą, musi on zostać 
zwolniony z pewnych zobowiązań wynikających zarówno z kon-

de fac to  re a d m it ta n tu r , — b /  C um  saecu la rizan d is  qu i E p iscopum
ben'evo’jUim recep to rem  пси  m venium t; sed k iv an iu n t E p iscopum  qui 
eos ab sq u e  incardónatione b enevo ’e to le ra t in  D iosoesi, — с /  C um  :nc<b- 
s e n r a atôbus, in o bed ien tibus, sedibostis a u t ch a rac te ris  vaM© di-fîkL’is, 
qui dimiissioinem nom m eren tu r , sed g ra v ite r  p e r tu rb a n t paoeim ram m u-ni- 
■tatis. C asus frequen tcus o c -u rit in  com m um itatibus m u fie ru m ” ; G. E s c u -  
d  e r o, Il nuovo  d ir itto  d e i relig iosi, R om a 197.32, s. 2ffi—263; D. J.
A n d r e s ,  jw.., s. 48 .—48(2.; J . R. B a r ,  J.  K a ł o w s k i ,  jw ., s. 1.77;
E. G a m b a r i ,  I  relig iosi n e l Codice, jw ., s. 348; J . T o r r e s ,  C om - 
m en ta r io  a t canoni 607—709. G li is ti tu t i  religiosi. Scuo la  P ra tica  di 
Teologia  e D iritto  della  V ita  R elig iosa , R am a 198e—ill9®5-, s. lfiô'.

72 K an . 686 § 3 K P K / m e .
73 J . T o r r e s ,  jw ., s. 135: ,,...sop ra tu tto  si ap p lic av a  qua.ndo si 

tr a t ta v a  d i co m u n ità  c la u s tra li, n e lle  q u a li la  pace va necessa ria -n en te  
d ifesa  in m odo p a rtic o 'a re . E ’vero  che  in  non  pochi casi, s a rà  p iù
log 'co  rim sd ia re  o ra  a d e q u a ta m e n te  con u n  perm esso , an ch e  illim i- 
ta to , di assenza  d a lla  casa  reMgiosa di ta li  ind iv idu i, quasi sem pre  
a ffe tt i  da a n o rm a lità  о m a ’a -tia  psich ica. M a q u ando  la  a n o rm a lità
non  sia certificatoile о lHndivkfuo im teressato s i r if iu ti  di re s ta re  fo ire  
com unità , sa rà  spesso  nieeessario r ic o rre re  a  q u es ta  n o rm a  d e ll’esc- 
la u s tra z io n e ”.

74 G. E s c u d e r o ,  jw ., s. 2612.—2®3;; D. J. A n d r e s ,  jw . s. 4®1; 
J. T o r r e s ,  jw ., s. 126; C o m m en te  al C odice d i D iritto  C anonico  
a  c u ra  di P . V. P i n t o ,  Rorr.a 19©5, s. 4(2®; J . R. B a r ,  J.  K a ł o w s k i ,  
jw .. s. 177; A. C a l a b r e s e ,  G li is t i tu t i  religiosi. L in e a m e n ti di 
(Hrittn ^ n o ^ ic o ,  R n-^a 1986, s. 3!3ll—®2(2>; E. G a m b a r i ,  I  relig iosi 
nel C odice, jw ., s. 348.
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stytucji, jak i innych zbiorów prawnych, których nie można po­
godzić z nową sytuacją, w jakiej znajduje się eksklaustrowany. 
I tak  jest on na przykład zwolniony z tych aktów, które wyni­
kają z życia wspólnego, z codziennej karności zakonnej, praktyk 
wspólnotowych (jak wspólne modlitwy, proszenie o różnego ro­
dzaju pozwolenia e tc .)75.

2° Pozostawanie w zależności od własnych przełożonych i od 
ordynariusza miejsca. Przez zależność od własnych przełożonych 
należy rozumieć taką jej formę, o której mówi prawo własne in ­
sty tu tu  oraz inne wytyczne zamieszczone w indu lcien . W przy­
padku natom iast zależności zakonnika eksklaustrow anego od ordy­
nariusza miejsca kwestia przedstawia się nieco inaczej, gdyż kan. 
687 KPK/1983 nie udziela ordynariuszowi miejsca większej w ła­
dzy nad zakonnikiem korzystającym  z indultu  eksklaustracji od 
tej, k tórą dysponuje on zgodnie z prawem  ogólnym w stosunku 
do wszystkich innych członków instytutów  zakonnych. Dlatego 
też zakonnik posiadający indult eksklaustracji i przebywający 
poza wspólnotą zależy od ordynariusza miejsca w różnych aspek­
tach apostolskich i duszpasterskich.

Trzeba podkreślić fakt, że KPK/1983 w kan. 687 inaczej po­
stawił problem  zależności zakonnika eksklaustrowanego od ordy­
nariusza miejsca niż to czynił KPK/1917, k tóry  stwierdzał, że 
zakonnik korzystający z indultu  eksklaustracji — zamiast od prze­
łożonych zakonnych — był uzależniony od ordynariusza m iej­
sca także na mocy ślubu posłuszeństw a77. Obecny Kodeks mówi 
tylko, że „Członek eksklaustrowany... Jest jednak zależny i pozo­
staje pod opieką swoich przełożonych, jak również i ordynariu­
sza miejsca, zwłaszcza gdy jest duchownym...” 7S. Z przytoczonych 
słów kanonu 687 KPK/1983 wynika, że ten, kto otrzym ał indult 
eksklaustracji, jest — jak  już zaznaczono uprzednio74 — uzależ­
niony od ordynariusza miejsca, ale nie podlega m u na mocy ślu­
bu posłuszeństwa.

3° Możliwość noszenia stro ju  własnego instytutu. Jest to za­
sada ogólna, odmienna od sformułowanej w kan. 639 KPK/1917, 
gdzie czytamy: „Kto uzyskał od Stolicy Apostolskiej indult eks­
klaustracji... na zewnątrz nie może nosić habitu  zakonnego...”. 
Obecnie, o ile najwyższy przełożony udzielający za zgodą swo­
jej rady  indultu  eksk laustracji80 chce, by zakonnik eksklaustro-

75 D. J . A n d r e s ,  jw ., s. 484.
78 T am że.
77 K an . 639 KPK/1.91.7: „K to  u zy sk a ł od S to licy  A posto lsk ie j in d u lt 

e k sk la u s tra c ji ... p o ddany  je s t o rd y n ariu szo w i m iejsca , gdzie p rzeb y ­
w a, także  n a  m ocy ślu b u  p o słu szeń stw a”.

78 K an . 687 K PK /1983.
n  P o r. T am że.
M K an . 68« § 1, K PK /1983.
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w any był pozbawiony praw a noszenia stro ju  zakonnego, musi 
o tym  uczynić wyraźną wzmiankę w resk rypcie8!. W przeciw­
nym  wypadku zakonnik eksklaustrow any ma nie tylko prawo, 
ale i obowiązek noszenia stroju zakonnego, co wynika z w yraź­
nego rozporządzenia KPK/1983 zawartego w kan. 669 § 1: „Za­
konnicy powinni nosić strój instytutu, wykonany zgodnie z prze­
pisami własnego prawa, na znak swojej konsekracji i świadectwa 
ubóstwa”.

4° Pozbawienie głosu czynnego i biernego. Korzystającemu 
z indultu  eksklaustracji nie wolno ani głosować, ani też nikt 
nie może na niego oddać głosu.

Należy zaznaczyć, że pozbawienie głosu czynnego i biernego 
jest sankcją k a rn ą 82. Wiadomo przecież, ze zgodnie z kan. 665 
§ 1 „zakonnicy powinni mieszkać we własnym  domu zakonnym, 
zachowując życie wspólne i nie opuszczać go bez zezwolenia swe­
go przełożonego...”. Ponadto eksklaustracja, chociaż nie jest ze­
rwaniem  łączności z instytutem , powoduje jednak rozluźnienie 
więzów z nim. Trudno więc zgodzić się na to, aby zakonnik 
przebywający poza wspólnotą i korzystający z indultu  eksklau­
stracji miał takie same uprawnienia, jak inni członkowie insty­
tu tu  83.

W pozostałych kwestiach eksklaustrow ani zakonnicy — podob­
nie jak i inni członkowie insty tutu  — podlegają tym  samym zo­
bowiązaniom w ynikającym  z profesji zakonnej i z włączenia do 
instytutu. Korzystają więc również ze wszystkich łask duchowych, 
jak odpusty i modlitwy, oraz m ają prawo do otrzym ywania in­
formacji o życiu i działalności in s ty tu tu 64.

Należy zaznaczyć, że wszyscy eksklaustrow ani obowiązani są 
do zachowania ślubów zakonnych85. Mogą oni używać dóbr, ale 
nie wolno im czynić nadzwyczajnych wydatków. Wszystko „co­
kolwiek zakonnik nabywa własnym  staraniem  albo ze względu na 
instytut, nabywa to dla instytutu. Wszystko, co mu przysługuje 
z ty tu łu  pensji, zapomogi lub ubezpieczenia, jest nabywane dla 
instytutu, chyba że własne prawo co innego postanawia” 86.

81 P o r. k an . 6®7 K PK /1903.
82 D. J. A n d r e  s, jw ., s. 4)85': „P iu tto s to  che u n a  p riv az io n e  di 

c a ra t te re  p e ra le , ąue llo  che qu i stab ilisce  il leg is la to re  e u n a  a ffe r -  
rnazione di p rinc ip io , co eren te  eon !a situaz ione  delP escIaustra to ; ta le  
ś  la  su a  v ita , che sa reb b e  co n tro p ro d u cen te  il co n se rv a re  voce a tt iv a  
e  passiva . £ , p a rim en tt, urn e ffe tto  rich ie sto  d a l’a  fiinalita in trin .seca 
e p ro fo n d a  di ogni e sc 'au s traz io n e , cosi com e da lie  cause  so g ge ttive  
che sogliono p ro v o ca r!a” .

85 D. J . A n d r e s ,  jw.,, s. 485.
84 Tam że.
«  K an . e©7 K P K /lS ee ; T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 913.
88 K an . 668 § 3 K PK /1980.
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Trzeba również podkreślić, że z chwilą upłynięcia czasu, na 
jaki udzielony był indult eksklaustracji, zakonnik korzystający 
z niego ma obowiązek — z w yjątkiem  eksklaustracji nałofo- 
npj — powrócić do wspólnoty zakonnej lub zwrócić się do Sto­
licy Apostolskiej albo do biskupa diecezjalnego o przedłużenie 
indultu.

Zakonnik może powrócić do wspólnoty przed wygaśnięciem in­
dultu, a przełożeni muszą go przyjąć, gdyż — jak to już wyżej 
powiedziano — zgodnie z kan. 665 § 1 Kodeksu z 1983 r. „zakon­
nicy powinni mieszkać we własnym domu zakonnym, zachowując 
życie wspólne i nie opuszczać go bez zezwolenia przełożone­
go”.

Dekret eksklaustracji nałożonej zostaje w ydany na wniosek naj­
wyższego przełożonego, działającego za zgodą swojej rady, przez 
Stolicę Apostolską (w przypadku członków instytutów  na prawie 
papieskim) albo przez biskupa diecezjalnego (w przypadku człon­
ków instytutów  na praw ie diecezjalnym )87. Jak  wynika z p rak­
tyk i stosowanej przez Stolicę Apostolską początkowo w odniesie­
niu do eksklaustracji ad nutum  Sanctae S ed is88, oprócz konsek­
wencji praw nych właściwych dla eksklaustracji zwykłej, powo­
duje ona następujące skutki:

1° obowiązuje przez czas nieokreślony, najczęściej do chwili 
trw ania przyczyn, z powodu których została zastosow ana8S;

2° sprawia, że zakonnik bez uprzedniego pozwolenia kompe­
tentnej władzy, tj. tej, k tóra wydała dekret eksklaustracji nało­
żonej, nie może powrócić do instytutu ani też przełożeni nie mo­
gą go wcześniej wezwać do p ow ro tuso;

3° gdyby zakonnik sam nie mógł się utrzymać, wówczas in­
sty tu t ma obowiązek dostarczyć mu odpowiednich środków, np. 
w postaci zapomogi pieniężnej lub innego rodzaju świadczeń 
m aterialnych. Powinność ta  wynika z faktu, że często eks- 
k laustrację nałożoną stosuje się ze względu na dobro insty­
tu tu

87 K an . 6®6 § 3.
88 Por. S'tr. S'3..
E9 A. G u t i e r r e z ,  E xc la u stra tio  ad n u tu m  S. Sed is , jw ., s. 33’9 : 

„E x c ’a u s t ra t 'o  ... non  d a tu r  ad  tem pus d e te rm in a tu m ; sed nec e tia m  
e s t  p e rp s tu a . D u râ t in d e fin ite , ad  mubum S. S ed is : donee, iud:eio 
S. C ongregation is , causae  p e rd u ra n t. E xc’a u s tra  :io ad  n u tu m  cessâ t 
ta n tu m  rev oca tione  p rim i dec re ti; non  su ffic it cessa tio  c a u sa ru m  a u t 
f in is  in te n ti” ; J . R. B a r ,  J.  K a l o w s k i ,  jw ., s. 178.

00 A. G u t i e r r e z ,  E xc la u stra tio  ad n u tu m  S. Sed is , jw ., s. 339.: 
„E xc’a u s tra tu s  ad n u tu m  no n  po test c 'a u s tra  ad ire  ab sque  licen tia  
S . C. de R elig iosis; n ec  p o ssu n t S u p erio res  eum  ad  v ita m  com nranem  
a d m itte re , e tiam  si ipsi e x c ia u s tra tio n e m  e x p o s tu la ru n t” ; G. E s c u -  
d  e r o, II d ir itto  dei religiosi, jw ., s. 2.63.

S1 A. G u t i e r r e z ,  E xc la u stra tio  ad n u tu m  S. Sed is , jw ., s. 338—22.9:
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b) S e k u l a r y z a c j a

Sskularyzacja jest indultem  udzielonym przez kom petentną 
władzę na stałe opuszczenie insty tu tu  z równoczesnym zwolnie­
niem ze ślubów oraz ich skutków. Stanowi więc dyspensę od 
ślubów i całkowite zerwanie łączności z instytutem  oraz zależ­
nością od niego °2.

Przed prom ulgacją KPK/1917 udzielenie indultu sekularyzacji 
zakonnikowi instytutów  zarówno na prawie papieskim, jak i die­
cezjalnym, było zastrzeżone wyłącznie Stolicy A postolskiej03. N a­
tom iast według KPK/1917 04 i KPK/1983 35 w instytutach zakon­
nych na prawie papieskim indultu sekularyzacji udziela Stolica 
Apostolska, zaś w instytutach na prawie diecezjalnym może go 
udzielić biskup diecezjalny, na którego terenie przebywa zakon­
nik  starający się o in d u it9(i.

Induit odejścia, zwany sekularyzacją, by był ważny i osiągnął 
skutki, musi być udzielony zgodnie z wymogami Kodeksu Praw a 
Kanonicznego, czyli powinien spełnić następujące warunki:

1) zaistniałe przyczyny w inny być:
a) bardzo poważne w przypadku zakonnika o ślubach wie­

czystych 07 ;
b) ważne w przypadku prof esa o ślubach czasow ych98;

2) udzielić go musi kom petentny przełożony, tj. albo Stolica 
Apostolska, albo biskup diecezjalny88;

3) induit musi zostać podany do wiadomości zainteresowane­
m u i winien być przez niego przyjęty w chwili notyfikacji, czyli 
w momencie doręczenia decyzjilc0. Sam zaś akt powiadomienia 
musi się odbywać z zachowaniem odpowiednich formalności 
prawnych, np. na piśmie lub wobec świadków. Form alne przy­
jęcie indultu  przez zainteresowanego powoduje ipso iure zwol­
nienie go ze ślubów zakonnych, podobnie jak nie odrzucenie indultu,

..E xc 'austra tu is ad  n u t um  S. Sedis non m inus q u am  ex c’a u s tra tu s  „ad
in s ta n t ia m ” debe t lab o ra re  u t sibi n ece ssa ria  ad  v ita m  p ro cu re t. Sed
cum  rév é ra , m em brana R e’igionis esse p e r lâ t ,  Religio debe t su p p ’e re  
in  q u ib u s ipse defic ia t. H aec ob ligatio  ReHgionis rr.agis g en e ra tirn  
u rg e t cum  ex c ’a u s tra tis  ad n u tu m  S. S edis; q u ia  faep e  ad  h anc  con- 
d ic io n em  re d u c u n tu r  p ro p te r com m odum  R elig ion is”; G. E s c u d e r o ,  
jw ., s. 26.3'; J. R. B a r ,  J.  K a l o w s k i ,  jw ., s. 17®.

s2 C. P i o n t e k ,  jw .. s. 191; T. S c h a e f e r ,  jw.., s. 91.6; J . R. B a r ,  
J .  K a l o w s k i ,  jw ., s. 183.

ss C. P i o n t e k ,  jw ., s. 185—195.
S4 K an . 6(38.
•8 K an . 69il § a.
06 T am że.
97 Tswiźb
C8 K an. 68® § 2 K PK /1903.

K an. 691' § 2. KPKAH&3.
10» P or. kan . 682. KPK/.1BÔ3.
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poświadczone przez zainteresowanego i dwóch świadków, 
jest wystarczającym  dowodem przyjęcia d e k re tu 101.

Skutki sekularyzacji są następujące:
1° Wyłączenie z insty tu tu  i zrównanie w  praw ach i obowiąz­

kach — o ile zakonnik nie jest duchownym — z innym i w ierny­
mi św ieckim i102.

2° Sekularyzowany nie może korzystać z żadnych łask i przy­
wilejów — o ile inaczej nie stanowi prawo własne — właściwych 
dla instytutu, np. m odlitw  za zmarłych, uzyskiwania odpustów 
e tc .I0S.

3° Dyspensa od ślubów, co oznacza możliwość zawarcia (za 
w yjątkiem  zakonników duchownych) ważnego związku małżeń­
skiego oraz odzyskanie — o ile takie ktoś u tracił — praw a do 
nabywania, posiadania i adm inistrowania dóbr m ateria lnychIM.

4° Ustanie wszelkich zobowiązań w ynikających z konstytucji, 
np. zachowania klauzury, wspólnego odmawiania modlitwy go­
dzin e tc .105

5° Ustanie przeszkody w przyjęciu do innego instytutu ży­
cia konsekrowanego lub stowarzyszenia życia apostolskiego, wy­

101 J . T o r r e s ,  jw.„ s. 148; D. J . A n d r e s ,  jw ., s. 499.
102 C. P i o n e k ,  jw ., s. 191— 1.9.5.
108 T am że, s. 198—200: „O m nis re lig iosus, qu i im p e tra to  sa e c u 'a r iz a -  

tio n is  in d u lto  iam  re liq u it re lig ionem , ipso fac to  a m itt i t  om ne p r i-  
v ileg iu m  quod h a b u it in tu itu  re lig ion is; item  p r iv a tu r  q u o libe t favo re  
re lig io n is  p ro p r ia e  re lig io n i a b  E cclesia  concesso... Q uo libet sa e c u la r i-  
za tu s p r iv a tu r  e tia m  om nibus g ra tiis  m ere  sp iritu a lib u s  p ro p iae  re li­
g ionis. E rgo p e r  se a /  p r iv a tu r  om nibus in d u lgen tiis , quae  co m p e tu n t 
m em bris... b / N on am p liu s  f i t  p a rtic ep s  m e r ito ru m  a tq u e  b o n o ru m  
op eru m  quae a  m em b ris  p ro p r ia e  f iu n t relig ionis... A m ittit ta n d e m  
q u ilib e t saecu la riza tu s  ius ad  su ffrag ia  post m ortem ... U no verbo : 
Q u ilibe t saecu la riza tu s  a m itt i t  ius ad  qu o d lib e t p riv ileg iu m  e t consi- 
d e ra tu r  eo m-odo ac si n u m q u a m  relig iosus esset; re d it in  saecu lum  
®po.i a ;u s  quo u rnque  titulo,, p riv ileg io  a tq u e  fa v o re  re lig io n is” ; T. 
S c h a e f e r ,  jw ., s. 917-,

104 K an . 6EE KPK/1.980; K an . 668 § 5 KPK/19&3; C. P i o n t e k ,  jw ., 
s. 2G8>—2.0'9: „P ost C odis p ro m u lg a tio n em  a lia  p ro rsu s  d isc ip lin a  v iget 
q uoad  om nes saecu la riza to s. Q ui saecu larizandais non  est in m aio ri
o rd ine , s im p lic ite r so lv itu r a b  om nibus vo tis  p e r p ro fessionem  re li-  
g iosam  n u n cu p a tis  co ram  Deo et Ecclesia. R e s ti tu itu r  vi iu ris  n u n c  
v igen tis  in  in te g ru m  ad  s ta tu m  laicalem , seu  re d u c itu r  ad  cond itio - 
n em  saecu la rem  ita , ac si n u n q u a m  vo ta  em isisset. C o n s id e ra tu r sen su  
iuröddco m o rtu u s e rg a  relig ionem . R ev ersas  p ro inde  in  saeeu .u m  
iam  n ih il am p liu s  rerr.anet de p ris tin is  v o tis” ; T. S c h a e f e r ,  jw ., 
s. 917—91®.

106 C. P i o n t e k ,  jw ., s. 2il'3<: „Q uidquid  s it de d iversis  ob’iigat'kmi- 
bus e x o rtis  sive e x  régu la , sive ex co n stitu tio n ib u s , sive ex  co n su e tu - 
d ine  p ra e sc rip ta  eae om nes cessan t, quo ties re lig iosus a liq u is  n u n c  
re v e r t i tu r  in  saecu lum ...” ; T. S c h a e f e r ,  s. S>1.7.
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nikającej z kan. 643 § 1, 3° KPK/1983 108. Gdyby zaś sekulary­
zowany chciał w przyszłości wstąpić do jakiegoś insty tu tu  za­
konnego i zataił fak t swojej uprzedniej przynależności do in­
stytutu, to wówczas powstaje nowa przeszkoda, która powoduje 
nieważne przyjęcie do nowicjatu. Stwierdzenie powyższe wynika 
z kan. 643 § 1, 5° KPK/1983 107.

6° Ustanie przeszkody zrywającej dla tych, którzy złożyli wie­
czysty ślub czystości w instytucie zakonnym. Mówi o tym  kan. 
1088 KPK/1983, w którym  czytamy: „Nieważnie usiłują zawrzeć 
małżeństwo ci, którzy są związani wieczystym ślubem publicznym 
czystości w instytucie zakonnym ” I08.

7° Możliwość ponownego przyjęcia do tego samego instytutu.
Według instrukcji Renovationis causam  przełożony najwyższy 

na zgodę swej rady  mógł ponownie przyjąć tylko tych człon­
ków, którzy prawnie opuścili insty tu t po wygaśnięciu profesji, 
albo tych, którzy otrzymali od niej zwolnienie: „Jeżeli zakon­
nik, opuściwszy prawnie instytut, czy to po wygaśnięciu pro­
fesji lub zobowiązań czasowych, czy też po otrzym aniu zwolnie­
nia ze ślubów albo przyrzeczeń czasowych, poprosi o ponow­
ne przyjęcie, Przełożony generalny za zgodą swej Rady może go 
przyjąć z powrotem i to bez obowiązku ponownego odbycia no­
w icjatu” ,os. KPK/1917 w kan. 640 § 2 postanawiał natomiast, że 
po otrzym aniu indultu  sskularyzacyjnego można było przyjąć 
ponownie tylko za pozwoleniem Stolicy Apostolskiej: „Jeżeliby 
na podstawie indultu  apostolskiego z powrotem był przyjęty do 
zakonu, powinien powtórzyć nowicjat i odnowić profesję, a m iej­
sce między profesami zajm uje od chwili złożenia nowej profesji”. 
Obecnie zaś na podstawie kan. 690 § 1 można ponownie przyjąć na­
w et tych członków, którzy opuścili instytut zakonny po złożeniu 
ślubów wieczystych, a stwierdzenie powyższe wynika z ogólnego 
sform ułowania użytego przez prawodawcę w kan. 690 § 1, które 
brzmi następująco: „Najwyższy przełożony, za zgodą swojej rady, 
może ponownie przyjąć — bez obowiązku ponawiania nowicja­
tu  — tego, kto po zakończeniu nowicjatu lub p o  p r o f e s j i  
z g o d n i e  z p r a w e m  o p u ś c i ł  i n s t y t u t . . . ” (podkr. J. 
K.). Zawężenie tej zasady byłoby sprzeczne z powszechnie znaną 
normą praw ną Ubi lex  non distinqu.it, nec nostrum  est distin-

106 D. J . A n d r e  s, jw ., s. 501..
107 T am że.
108 P o r. k an . 1078 § 1 KPK/'198®.
109 K o n g reg ac ja  d 'a  Z akonów  i In s ty tu tó w  Św ieckich , In s tru k c ja  o 

odnow ie  fo rm ac ji zakonnej R en o va tio n is  causam  z d n ia  6 I 1969 r., 
n. 30; P a w e ł  VI, C h a ryzm a t życia  zakonnego  W ybór i op racow an ie  
A. Ż u c h o w s k i ,  T.  S u ł o w s k a ,  P o zn ań -W arszaw a  1974, s. 28'1.
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quere” n0. Nic jednak nie stoi na przeszkodzie, aby praw odaw­
stwo poszczególnych instytutów  zakonnych zabroniło ponownego 
przyjęcia tych członków, którzy w jakikolwiek sposób opuścili 
rodzinę zakonną, gdyż pozwala na to kan. 643 § 2 KPK/1983 w któ­
rym  czytamy: „Własne prawo może ustanowić jeszcze inne
przeszkody unieważniające przyjęcie albo dołączyć inne w a­
runki”.

3. Wydalenie

Najbardziej przykrą formą opuszczenia instytutu życia konse­
krowanego jest wydalenie z niego. Przez wydalenie (dimissio) 
rozumie się przymusowy sposób opuszczenia insty tu tu  w czasie 
trw ania ślubów czasowych lub wieczystych, co następuje po za­
istnieniu ściśle określonych przez Kodeks Praw a Kanonicznego 
albo prawo własne insty tu tu  przyczyn, czyli p rzestępstw m .

Należy zaznaczyć, że instytucja wydalenia zakonników niepo­
praw nych istniała od momentu wprowadzenia zorganizowanej 
form y życia cenobickiego (wspólnego). Wyłączenie ze wspólnoty 
klasztornej stosowali już św. Pachomiusz, św. Bazyli oraz wie­
lu  innych zakonodawców 112.

Również i Stolica Apostolska, troszcząc się o zachowanie na­
leżytego poz:omu życia zakonnego, wydawała liczne dekrety  do­
tyczące w ydalania członków z zakonów 118.

Skutki prawne wydalania z insty tutu  zakonnego wymienione 
przez KPK/1983 w kan. 701—702 są następujące:

1° Ustanie ślubów z mocy samego praw a (jest to istotny sku­
tek  wydalenia). Nie ma dyspensy od nich, jak w przypadku se­
kularyzacji 114, ale ustają przez fakt w ydalen ia115, lecz następuje 
to dopiero po zatwierdzeniu dekretu przez kom petentną władzę 
kościelną — tj. przez Stolicę Apostolską albo biskupa diecezjal­
nego — powiadomieniu zainteresowanego, pouczeniu go o przy­
sługującym  mu prawie do wniesienia w ciągu dziesięciu dni re-

110 L. D e M a u r  i, R egulae iuris. R accolta  d i 2000 regole del d i-  
r itto , M i’a^ o  1OT611, s. :.36.

111 K an. 624— S9'6 KPK/::'?®®; T. S c h a e f e r ,  jw ,, s. 9411; J . R. B a r ,  
J . K  a 1 o w  s k  i, jw .. s. I8h.

112 A. T a b e r a  De d im issione  relig iosorum , Cp R 1;1. /193ft/ 277—£®5; 
T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 940 -941.

113 P o r. S. C. C. deer. 2,1 sept. 1624, F ontes  V, n. 2454; S. C. C. deer.
24 iul. 1694i, F ontes  V, n. 2i94i2.; S. C. suipsr S ta l.u Regui’a riu m , ctec 'ar.
13 ium. 18r®, F ontes  IV., n. A. T a b e r a ,  jw ., s. 2I77i—2®:i; T.
S c h a e f e r ,  jw.„ s. 940— 24il.; J . R. B a r ,  J. K  a 1 o w  s k  i, jw ., s.
185.

114 K an . 690 KPK/1SS3.
115 K an . TOl K PK /1983.
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kursu do Kongregacji Instytutów  Życia Konsekrowanego i Stowa­
rzyszeń Życia Apostolskiego oraz po potwierdzeniu tegoż rekursu m .

2° Ustanie wszystkich praw  i obowiązków wynikających z pro­
fesji, a określonych przez prawo własne poszczególnych insty­
tu tów  zakonnych, gdyż składający profesję zobowiązuje się, zgod­
nie z kan. 654 KPK/1983, do zachowania praw  i obowiązków 
z niej wynikających. Skoro zaś zostają oni zwolnieni od ślu­
bów, to tym  samym i od ich sk u tk ó w m. Reasumując należy 
stwierdzić, że według KPK/1983 skutki praw ne wydalenia są po­
dobne do skutków wynikających z indultu  odejścia, czyli seku­
laryzacji m .

Trzeba też pokreślić fakt o wielkim znaczeniu zarówno dla 
wydalonego, jak i dla insty tutu  zakonnego, że KPK/1983 110 w po­
równaniu z KPK/1917 bardzo uprościł nie tylko procedurę sto­
sowaną przy dymisji, ale i skutki praw ne z niej wynikające 120.

Od ślubów i w ynikających z nich według kan. 648 KPK/1917 
zobowiązań zwolniony był tylko członek insty tutu  zakonnego
0 ślubach czasowych — w kanonie tym  czytamy: „Usunięty za­
konnik, stosownie do kan. 647, na mocy samego faktu jest zwol­
niony od wszystkich ślubów zakonnych, przy zachowaniu cięża­
rów związanych z wyższymi święceniami, jeżeli je posiada, i z za­
chowaniem przepisu kan. 641 § 1 i kan. 642; duchowny natomiast 
niższych święceń tym  samym przechodzi do stanu świeckiego”.

Całkowicie odmiennie przedstawiała się sytuacja według KPK/ 
/1917 wydalonego zakonnika o ślubach wieczystych, gdyż na mo­
cy praw a — o ile konstytucje lub szczególne indulty wydane spe­
cjalnie dla danego insty tutu  inaczej nie postanawiały — przez 
fak t usunięcia nie następowało zwolnienie ze ślubów 1!1.

Ponieważ — jak  wynika z kanonu 669 § 1 KPK/1917 — wy­
dalenie profesa o ślubach wieczystych nie powodowało zwolnie­
nia z profesji i dlatego po trzechletnim  okresie nienagannego 
życia istniał obowiązek powrotu do klasztoru, a zakon obowiązany 
był do przyjęcia takiego zakonnika. W przypadku wyłonienia się 
jakichś innych, poważnych trudności, zarówno ze strony zakonu, 
jak  i zakonnika sprawę należało przedstawić Stolicy Apostolskiej
1 zastosować się do jej decyzji: „Usunięty, a nie zwolniony od 
ślubów złożonych w zakonie, obowiązany jest wrócić za klauzurę 
i gdyby dał w ciągu trzech lat dowody pełnej poprawy, zakon

118 K an . 700- K PK /1S83; P o n tific ia  C om m issio  C odici Iu r is  C anonici 
A u th en tic ae  In te rp re ta n d o , A AS 78> (1&S6) 130; D. J . A n d r e s ,  jw . 
s. Ei27.

P o r. k an . 6Sa i 70.1 KPK/19®3.
118 Tam że.
119 K an . 70* KPK/'19®3>.
120 K an . 648 KPK/l.Sr.7; K an . 6fi®—'©712: K P K /L S I7.
121 K an . 6®9 § 1 K P K /№17.
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obowiązany jest go przyjąć; gdyby na przeszkodzie tem u stanęły 
ważne przyczyny ze strony zakonu lub zakonnika, sprawę należy 
poddać pod decyzję Stolicy Apostolskiej” 122.

Trzeba zaznaczyć, że praktyka stosowana przez Kongregację 
Zakonów odstępowała od wytycznych KPK/1917 zamieszczonych 
w kan. 669 § 1. Odmienny sposób postępowania Kongregacji 
przejaw iał się w tym, że zatw ierdzając dekret dodawała ona klau­
zulę — chociażby takiej nie było w konstytucjach zakonnych — 
na mocy której wydaleni laicy po profesji wieczystej zostawali 
zwolnieni ze ślubów oraz obowiązków z nich w ynikającychm ,

II. Skutki prawne dotyczące święceń

Dotychczas zostały omówione zagadnienia odnoszące się zarów­
no do zakonników nieduchownych, jak i duchownych. Obecnie z ko­
lei należy zastanowić się nad skutkam i wynikającym i z opusz­
czenia insty tu tu  zakonnego przez posiadających święcenia.

Wprawdzie i duchowni członkowie instytutów  zakonnych i nie- 
duchowni składają takie same śluby, lecz skutki opuszczenia in­
sty tu tu  przez jednych i drugich są nieco różne. Dzieje się tak, 
ponieważ zgodnie z odwieczną dyscypliną Kościoła katolickie­
go nie mogą istnieć duchowni nikomu nie podlegający, czyli 
wagabundzi. Kanon 265 KPK/1983 mówi wyraźnie, że „Każdy 
duchowny powinien być inkardynow any do jakiegoś Kościoła par­
tykularnego albo do p ra ła tu ry  personalnej, albo do jakiegoś in­
sty tu tu  życia konsekrowanego lub do jakiegoś stowarzyszenia, któ­
re posiada tę zdolność, tak że nie może być duchownych nikomu 
nie podlegających, czyli tułaczy” I24.

Dlatego też sytuacja praw na duchownych opuszczających in ­
sty tu t zakonny jest bardziej skomplikowana. Wiadomo przecież, 
że już od pierwszych wieków Kościół wydawał liczne normy, w 
których przypominał i żądał, by każdy duchowny należał albo 
do jakiegoś tytułu, albo do zak o n u 12S. Walczono z mnichami-

122 K an. 672. § 1 KPK/H9I17.
123 A. G a t i e r r e z ,  De condicione o rd ina ti in  sacris d im issi a re-  

lig ione, C pR  3)2 (1955) 2©1: „ Iu x ta  canonem  660 § 1\.. P ra x is  S. C. de 
R eligiosis in te llig it canones cap itis  IV  (can. 669'—672.) de re lig iosis c le- 
ric is; q u a p ro p te r  hodie com im uniter re c ip itu r  in  c o n stitu tio n ib u s  n o rm a  
iu x ta  q u am  la :c i v o to ru m  p e rp e tu o ru m  d im issi, s o 'v u n tu r  a  vo tis  re li­
giosis e t a  v in cu ’o cum  re lig ione; e t si in c o n stitu tio n ib u s  haec n o rm a  
non  recep ta  fu e r it, tu n e  S. C ongregatio  in co n firm an d o  d ecre to  d i- 
missionis,, to ta lem  sa e  u larizatiionem  d ecern it v i ip s u s  can. 6659 § 1 
(«salvis ... S. Sedis indultis») q u a ten u s  la ic is ap p licab ilis  s i t”.

124 O in k a rd y n a c ji duchow nych  m ów ią k an o n y  265'—272 K PK/1SS3.
1?5 K. N a s i ł o w s k i ,  S a n k c ja  n iew ażnośc i o rd yn a c ji w  św ie tle  źró­

d e ł praw a  kościelnego  do po ło w y  V w ie k u ,  P ra w o  K anon iczne  27 
(1SS4) n r  1—Ą s. 18ö n.; B. K u r t  s c h e i d , ,  H istoria  iuris canonici.
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-tułaczami, wagabundami, girowagami, nazywanymi przez autorów  
słynnych reguł najpodlejszym rodzajem  mnichów. Sw. Benedykt 
w rozdz. I Reguły pisze: „Trzecim, całkiem obrzydliwym rodza­
jem  mnichów, są sarabaici. Żadna reguła nie była im m istrzynią 
i nie wypróbowała ich jak złoto w ogniu. Zmiękli jak ołów, w 
postępowaniu zachowują jeszcze wierność wobec świata, ale swo­
ją  tonsurą jaw nie kłam ią Bogu. Zam kają się po dwóch lub trzech, 
a naw et samotnie, bez żadnego pasterza, w owczarniach nie P ań­
skich, lecz swych własnych. Praw em  ich jest zaspokajanie swych 
pragnień. Cokolwiek sobie zamyślają lub co wybiorą, to m ianują 
świętym, a czego nie chcą, to uważają za niedozwolone.

C zwarty rodzaj mnichów to ci, których nazywają mnichami 
wędrownymi. Przez całe życie w ędrują oni po różnych okolicach, 
goszcząc po trzy  lub cztery dni w rozmaitych klasztorach. Za­
wsze się włóczą, pozbawieni wszelkiej stałości, a służą tylko 
własnym  zachciankom i rozkoszom podniebienia, pod każdym 
względem gorsi jeszcze od sarabaitów.

O godnym pożałowania postępowaniu tych wszystkich lepiej 
jest zamilczeć niż mówić. Pominąwszy ich zatem, przejdziem y 
z pomocą Pana do zasad regulujących życie cenobitów, tego naj­
dzielniejszego rodzaju mnichów” 128.

O przestrzeganiu praw a o przynależności do określonego ty tu ­
łu (diecezji) lub do zakonu świadczy fakt, że duchowny świę­
cony przez innego biskupa bez upoważnienia właściwego prze­
łożonego nie mógł wykonywać władzy św ięceńm . Uważano nad­
to, że święcenia udzielane poza Kościołem katolickim przez szafa­
rza nie pozostającego w łączności z Kościołem są nieważne. Oczy­
wiście wyrażenie „są nieważne” — o czym będzie dalej — na­
leży rozumieć w odpowiedni sposób 128.

W kan. 17 Soboru Nicejskiego I z r. 325 czytamy: „...jeśli 
ktoś odważyłby się ordynować w kościele kogoś, kto należy do 
drugiego, nie m ając zgody owego biskupa, od którego odstąpił 
duchowny, ordynacja tego rodzaju ma być nieważna” 12’. W kan. 
16 tegoż soboru wskazano w sposób w yraźny sankcje grożące 
duchownym nielegalnie migrującym : „...jeśliby zaś jacyś... odeszli 
od swego kościoła — czy to prezbiter, czy diakon lub duchowni 
jakiegokolwiek bądź stopnia kościelnego, nie powinno się ich 
przyjmować w kościele, lecz wszelkimi sposobami trzeba ich zmu­

H isto ria  in s ti tu to ru m  ab Ecclesiae fu n d a tio n e  u sq u e  ad  G ra tianum , 
R om ae 196'ł, s. 101— 150, 160; W. M. P 1 6 c h l ,  S to r ia  d e l d ir itto  cano- 
nico , vol. I, M assim o, s. 60, 181— 18®, 1®5—.107, 336—387.

12« R egu ła  św . B e n e d y k ta , jw ., rozdz. I.
127 K. N a s i ł o w s k i ,  jw ., s. Ii8&.
ss8 T am że.

T am że, s. 1®5.
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sić, by powrócili do swego kościoła. Gdyby zaś pozostali, to na­
leży ich ekskomunikować” 130.

Trzeba podkreślić, że sformułowanie „nieważne” odnosi się nie 
do ważności święceń, ale do instytuowania, czyli do udzielenia 
urzędu. „Jak zaś wspomniana soborowa sankcja nieważności or­
dynacji — pisze K. Nasiłowski — tak  i ta  decyzja biskupa nie 
ma jednak żadnego wpływu na ważny sam w sobie sakram ent 
święceń. Decyzja taka może wszakże oznaczać nadanie lub od­
mowę nadania urzędu kościelnego, odpowiadającego stopniowi nie­
legalnie otrzym anych święceń” m .

Praw a o przynależności do zakonu i określonego ty tułu  prze­
strzegano do tego stopnia, że kapłani-nriisi nie mogli sprawo­
wać żadnych funkcji liturgicznych poza klasztorem, do czego po­
trzebne były specjalne upoważnienia biskupa 1S2. Tylko i jedynie 
w klasztorach mogli odprawiać Mszę św., spowiadać, grzebać 
um arłych członków wspólnoty oraz tych, którzy sobie przed 
śmiercią tego życzyli133.

W szesnastym wieku Sobór Trydencki, przeprowadzając refor­
mę dyscypliny kościelnej, surowo zabronił biskupom święcenia 
wagabundów, a kapłanom, którzy bez uzyskania odpowiedniego 
pozwolenia przemieszczali się z jednego miesjca na drugie, za­
kazano spełniania wszelkich czynności kapłańskich 1M.

Również i obecnie obowiązujący Kodeks P raw a Kanonicznego, 
o czym już powiedziano poprzednio, nie uznaje duchownych wa­
gabundów 18S.

1. Przejście z instytu tu  do instytu tu

Trzeba zaznaczyć, że przejście zakonnika duchownego z in ­
sty tu tu  do insty tutu  nie powoduje większych problemów praw ­
nych. Wiadomo bowiem, że zakonnik posiadający święcenia i prze­
chodzący do innego insty tutu  jest inkorporowany do tego, z któ­
rego przechodzi, z podwójnego tytułu, tj. z ty tu łu  złożenia ślu­

wo T am że, s. 187.
131 T am że, s. 190.
382 с. X V I. q. I.
133 T am że.
134 Sess. XXIII., c. 16, C onciliorum  o ecu m en ico ru m  décréta , jw ., s.

748i—750: „C um  n u llu s  d eb ea t o rd in a ri, qu i iud icio  su i episcopi n o n  sit
u tilis  a u t n ecessa riu s  suis ecclesiis, san c ta  synodus, vestig iis  sex ti c a -
non is concilii C halcedonensis in h ae ren d o , s ta tu it, u t n u llu s  in  p o s te ra m
o rd in e tu r , qu i illi ecclesiae a u t pio loco, p ro  cu ius necess ita te  a u t  u ti -  
l i ta te  a ssu m itu r, n o n  a d se r ib a tu r , ub i su is fu n g a tu r  m u n erib u s , nec 
dncertis v a g e tu r  sedibus. Quod'si locum  inconsu lto  episcopo d ese ru e rit, 
ei sa c ro ru m  e x e rc itiu m  in te rd ic a tu r ...” .

155 K an . 2.66. KPK/X9®3.
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bów w ieczystych136 oraz święceń jako duchowny: „Członek in­
sty tu tu  zakonnego po ślubach wieczystych albo członek kleryc­
kiego stowarzyszenia życia apostolskiego definitywnie do niego 
włączony, przyjm ując diakonat, zostaje jako duchowny inkardy- 
nowany do tegoż insty tu tu  lub stowarzyszenia, chyba że w od­
niesieniu do stowarzyszeń co innego postanaw iają konstytucje” 13T, 
Gdyby zaś duchowny po odbyciu próby złożył w nowym insty­
tucie śluby, które zawsze są • wieczyste lub definitywne, to ipso 
facto  jest on inkorporow any188 oraz inkardynow any188 i tym  sa­
mym przestaje być członkiem insty tutu  poprzedniego140.

2. Eksklaustracja

Z faktu bycia przez zakonnika jednocześnie duchownym wyni­
kają — oprócz skutków wspólnych dla wszystkich zakonników — 
dodatkowe konsekwencje. Przede wszystkim jeszcze przed udzie­
leniem zakonnikowi posiadającemu święcenia formalnego indultu  
eksklaustracji, musi on, zgodnie z KPK/1983, znaleźć sobie ordy­
nariusza miejsca, k tóry  pozwoliłby mu zamieszkać na swoim te­
renie i spełniać czynności kapłańskie 141. Wymóg powyższy wynika 
z wyraźnego przepisu kan. 678 KPK/1983 postanawiającego:
„§ 1. W sprawach, które dotyczą duszpasterstwa, publicznego 
wykonywania kultu  Bożego oraz innych dzieł apostolskich, za­
konnicy podlegają władzy biskupów, którym  w inni okazać uległe 
posłuszeństwo i szacunek.
§ 2. W wykonywaniu zewnętrznego apostolatu zakonnicy podle­
gają także własnym  przełożonym oraz winni pozostawać w ierni 
dyscyplinie instytutu. W razie potrzeby sami biskupi powinni 
pilnować zachowania tego obowiązku.
§ 3. W zakresie zlecania dzieł apostolskich zakonnikom, bisku­
pi diecezjalni i przełożeni zakonni powinni działać we wzajem ­
nym  porozumieniu” 142.

Zanim zakonnik duchowny nie otrzyma od ordynariusza m iej­
sca pozwolenia na przebywanie na podległym mu terytorium , nie 
tylko przełożony najwyższy za zgodą swej rady nie może udzie­
lić indultu  eksklaustracji, ale także przełożeni wyżsi, którzy — 
zgodnie z istniejącą praktyką — zaopiniowawszy przekazane so­

«« K an . 654 K PK /1080.
K an . 266 § 2. KPK/il:9®3.

188 K an . 664 KPK/!i983i.
188 K an . 2.68 § 2 KPK/19®3,
140 K an . 6«5 § 2. K P K /198.3*.
141 K an. 68'8 § 1 KPK/19®3.
142 P o r. D. J. A n d r e s ,  jw ., s. 4iM—4186.
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bie prośby, przesyłają je następnie do przełożonego najwyższego, 
nie mogą przyjąć wniosku 14S.

Skutki praw ne odnoszące się do zakonnika1 duchownego, wzglę­
dem którego zastosowano eksklaustrację nałożoną mogą, zdaniem 
A. Gutierreza, przedstawiać się różnie. Zależą one od znalezienia 
przyjaznego biskupa, k tóry  przyjm ie eksklaustrowanego bez żad­
nego zobowiązania się do inkardynow ania go do swojej diece­
zji. Trzeba zaznaczyć, że z prośbą do biskupa muszą wystąpić 
przełożeni (a nie zainteresowany) i to jeszcze przed wysłaniem 
do kom petentnej władzy wniosku o induit eksklaustracji nało­
żonej 144.

Jeśli zaś żaden biskup nie wyraża zgody na przebywanie eks­
klaustrowanego na swoim terenie, a istnieje jakaś inna osoba, 
np. przełożony domu zakonnego, k tóra wobec Stolicy Apostol­
skiej podejm uje się wziąć na siebie odpowiedzialność za takiego 
eksklaustrowanego, to wówczas pozwala się eksklaustrow anem u 
na odprawianie Mszy św. w domu zakonnym lub innym  zakła­
dzie podległym owemu przełożonemu 145.

Może zaistnieć wreszcie i taka sytuacja, że ani biskup die­
cezjalny nie zgadza się na przebywanie na jego terenie takiego 
zakonnika duchowego, ani też nikt nie chce sprawować nad nim 
żadnej opieki. Wówczas, jak zaznacza A. Gutierrez, Stolica Apo­
stolska z zasady — z w yjątkiem  bezwzględnej konieczności — 
nie zwykła udzielać indultu  eksklaustracji nałożonej, a jeśli jej 
udzieli, to równocześnie nakłada suspensę a d iv in is148.

m* P or. kan . 686 § I' KPK/1.9®».
144 A. G u t i é r r e z .  E xc la u stra tio  ad n u tu m  S. Sed is , s. 33®: „O uan- 

d oque  h a b e tu r  E piscopus benevo lus, qu i e x c la u s tra tu m  rec ip it ab sq u e  
u lla  in ten tio n e  fu tu ra e  incardinatiom is. D e E piscopo b sn ev o ’o in v e - 
n ien d o  cu ra re  d eb en t S u p erio res  an te q u a m  e x c 'a u s tra tio n e m  ad n u tu m
S. Sedis p o s tu len t. T a 1 is v e ro  e x c 'a u s tra tu s  a e q u ip a ra tu r  e x d a u s tra to  
n o rm a li (id est. e x c 'a u s t ra to  ad  in s ta n tia m  ipsius). S u b m itt itu r  E p i- 
scopo... e t m in is te r iu m  ex e rce t sub  e iu s a u c to r ita te ...” .

145 T am że: „Q uandoque non  h a b e tu r  E p 'seopus bemevotos., sed ha­
b e tu r  a l :a  ecc lesias tica  au c to rita^  q u ae  co ram  S. Sede  re sp o n d e t de 
v ita  sa ltem  sace rd o ta ii e x c la u s tra ti ,  ex. gr. a liq u is  S u p e rio r re lig iosus. 
T u n c  ei co n ced itu r M issae ce leb ra tio  in ilia  dom o relig iosa  vel p ia  sub
resD onçab ilita te  S u p erio ris . A d v o tu m  o b ed ien tiae  quod  a tt in e t , iste
s u b m it ti tu r  p ro p riis  S u p e rio rib u s , qu i e tiam  in  eu m  a liq u a m  v ig i­
la n t  iam  execere  d e b e n t”.

14e T am że: „D enique, q u an d o q u e  n o n  h a b e tu r  nec E p iscopus b en e- 
vo lu s nec a liu s  qu i de c lerico -re lig io so  possit re sp o n d ere . In  hoc casu  
g e n e ra tim  S. Sedes non  so let p ro ced e re  ad  im p o n en d am  ex c ’a u s tra tio -  
nem ; sed d a ri p o tes t casus ab so lu tae  n ecess ita tis , u t q u an d o q u e  con- 
tin g e re  p o tes t cum  saecu la rizando . qu i E p iscopum  benevo lum  non  h a -  
b ea t. T une vero  im ponitu .r e x c la u s tra tio  e t sim ul suspensio  ab  ex e rc itio  
cu iu s lib e t o rd in is e t m in is te rii sa "ri. A d o b sd ien tiam  quod  a tt in e t , ad  
d isc ip lin am  ch ris tian am , clericaâem  e t re lig io sam  e x c la u s tra tu s , is te  
d e p en d e t a  propniis S u p e rio rib u s  reJig iosis”.
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3. Sekularyzacja

Ponieważ z jednej strony zakonnik m ający święcenia jest z po­
dwójnego ty tu łu  inkorporow any do insty tutu  zakonnego, z d ru ­
giej zaś nie mogą istnieć duchowni-tułacze, dlatego zwrócić się 
o indult można dopiero wtedy, gdy znajdzie się biskup, który 
przyjm ie duchownego albo na próbę, albo na stałe. Mówi o tym  
kan. 693 KPK/1983: „Jeśli członek jest duchownym, indultu  nie 
udziela się, zanim nie znajdzie on biskupa, k tóry  go inkardy- 
nuje do diecezji lub przynajm niej przyjmie na okres próby. W 
razie przyjęcia na próbę, po upływie pięciolecia, zostaje na mo­
cy praw a inkardynow any do diecezji, chyba że biskup by tego 
odmówił”.

Wcześniej jednak, tj. po zapewnieniu biskupa diecezjalnego 
o przyjęciu do diecezji na stałe lub na próbę, należy się zwró­
cić — w zależności od tego, czy członek przynależy do insty tutu  
zakonnego na prawie papieskim czy diecezjalnym — do Stolicy 
Apostolskiej lub biskupa diecezjalnego o indult sekularyzacji, po 
otrzym aniu którego duchowny zostaje inkardynow any do diece­
zji i zrywa więzy z instytutem . Gdyby biskup diecezjalny zgo­
dził się na przyjęcie go na próbę, ale przed upływem  pięciole­
cia zmienił swoją decyzję, zakonnik duchowny musi wrócić do 
swego instytutu, gdyż indult sekularyzacyjny nie osiągnął skut­
ku U7,

Według KPK/1917 natom iast biskup mógł inkardynow ać do die­
cezji po trzech latach, ale wolno mu było także przedłużyć pró­
bę na drugie trzechlecie, po upływie którego zakonnik — o ile 
wcześniej nie został wydalony — ipso facto był inkardynow any 
do d iecezji14S.

Trzeba również zaznaczyć, że wprawdzie KPK/1917 pozwalał se- 
kularyzow anym  kapłanom  zakonnym na spełnianie czynności ka­
płańskich, nie mogli oni jednak bez specjalnego pozwolenia Sto­
licy A postolskiej149:

1) otrzymać żadnego beneficjum we wszystkich bazylikach i ko­
ściołach katedralnych 150;

2) spełniać funkcji profesorów w wyższych i niższych semi­
nariach duchownych, na uniw ersytetach oraz na innych fakulte­
tach, które z upoważnienia Stolicy Apostolskiej m ają prawo na­
dawania stopni akademickich 151;

3) wykonywać obowiązków oraz sprawować urzędów w kuriach

117 K an . 268 § 1 К Р К /Ш З ; Рог. T. S c h a e f e r ,  jw.„ s. 9Ш1—
9G2

ш  K an. 641 § 2 KPK/19U7.
u t  K an . 642i § li КРК/Ш ГГ.
150 T am że, 1°.
»и T am że, 2°.

4 — P r a w o  K a n o n ic z n e
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biskupich, a także w domach zakonnych męskich i żeńskich, cho­
ciażby chodziło tylko o zgromadzenia będące na prawie diece­
zjalnym  152.

Powyższe ograniczenia odnoszące się do sekularyzowanych ka­
płanów zakonnych po ślubach wieczystych miały zastosowanie 
według KPK/1917 również do tych kapłanów zakonnych, którzy 
stosownie do własnych konstytucji złożyli śluby czasowe, przy­
sięgę w ytrw ania lub inne obietnice i otrzym ali od nich dyspen­
sę, jeżeli związani byli nimi przez pełnych sześć l a t 15S.

Powyższe restrykcje zawiesił dopiero dekret Kongregacji Za­
konów i Instytutów  Świeckich Expérimenta circa regiminis ra- 
tionem  w ydany dnia 2 lutego 1972 r . 154 Dlatego też KPK/1983 
już o nich nie wspomina i zgodnie więc z kan. 6, § 1, 1° tegoż 
Kodeksu już nie obowiązują.

4. Wydalenie

Skutki praw ne wydalenia zakonnika duchownego z insty tutu  
zakonnego były i są bardzo złożone. Wiadomo bowiem, o czym 
już wspomniano poprzednio155, że nie mogą istnieć duchow ni-tu- 
łacze156 i że zakonnik przez fakt przyjęcia święceń diakonatu 
zostaje inkardynow any do insty tutu  zakonnego 157. Natomiast w y­
dalony duchowny zakonn-k zostaje, po zatwierdzeniu przez Kon­
gregację Instytutów  Życia Konsekrowanego i Stowarzyszeń Życia 
Apostolskiego dekretu przełożonego najwyższsgo, wyłączony defi­
nitywnie z insty tutu  zakonnego 158 i przez ten fakt pozostaje on 
w sprzeczności z wytycznymi kan. 265 i kan. 266 § 2 i 3 К Р К / 
/1983. Ponieważ zaś wytyczne KPK/1917 150 odnoszące się do sku t­
ków prawnych wydalonych zakonników duchownych były czę­

152 T am że, 3°.
153 K an . 642. § 2 K PK /lÓ l.?; P o r. F. B ą c z k o w i c z ,  P raw o K a n o -  

n ic zre ,  t. I, p rzygo tow ali do d ru k u  i u zu p e łn ili J . B a r o n ,  W.  S t a ­
w i  n  o g a., O pole 1:9573, s. 742,

154 A A S 64 (1972.) SOS— °'94; P a w e ł  VI, C h a ryzm a t życ ia  za k o n ­
nego, jw ., s. 2SA— 365: „Czy k an o n  K odek?u P  aw a  K anon icznego  
m ógiby  bvć w  te n  sposób zaw ieszony, aby  zakonn icy  p raw n ie  zw oln ie­
n i z ’ ś’u bów  m ogli p rzy jąć  lub  zachow ać bez specja lnego  p o^w o 'e - 
n ia  S to licy  Ś w ięte j jak iek o lw iek  u rzędy , b en e fic ja  czy obow iązki ko ­
ścielne?

R ozw ażyw szy w szystko  należycie , O jcow ie... jed n o m y śln ie  zadecy­
d o w a ć ... T w ierdząco . P rzep is  k an o n u  należy  uw ażać  za zaw ieszony”.

tse p 0T s (;,r _ 4 4  _ 4,6..

«« Kan. 265 KPK/1983.
™ K an . 266 § 2 KPK/19S3..
158 K an . 700 K P K /lf© 9'; P on tific ia  C om m issio  C odici Iu r is  C anonici 

A u th e n tic a e  In te rp re ta n d o , 2.9 IV  19®6, A A S 78 (19&6) 132.; D. J . A n ­
d r e s .  jw ., s. £Й7.

158 К ап . Ш — т ,  K PK /1907.
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ściowo inne niż w obecnie obowiązującym Kodeksie ‘60, dlatego 
też zostaną one omówione oddzielnie.

I tak  KPK/1917, stosownie do podziału duchownych na m ają­
cych święcenia niższe i w yższe161, postanaw iał co następuje:

1) Duchowny niższych święceń przez fakt wydalenia ipso iure 
przechodził do stanu świeckiego 102.

2) Jeżeli duchowny wyższych święceń został wydalony z za­
konu za przestępstwo cięższe (czyli za publiczne odstępstwo od 
w iary katolickiej, ucieczkę z kobietą i za usiłowanie zawarcia lub 
zawarcie związku małżeńskiego choćby tylko cywilnego) albo za 
przestępstwo, za które prawo powszechne karało infamią praw ­
ną, depozycją lub degradacją, był na zawsze pozbawiony prawa 
,noszenia stroju duchownego 163. Duchowny zatem o wyższych świę­
ceniach, k tóry  popełnił jedno z wyżej wymienionych przestępstw, 
nie móffł wykonywać żadnych funkcji kapłańskich, tracił wszelkie 
przywileje przysługujące duchownym, podlegał na zawsze sus­
pensie o divinis i nie przysługiwało mu żad.ne praw o do w spar­
cia 184. Od tych kar mogła go zwolnić tylko Stolica Apostol­
ska la5.

3) Jeżeli duchowny o wyższych święceniach został wydalony 
za lżejsze przestępstwo niż wymienione powyżej, zaciągnął ipso 
facto suspensę i trw ała ona do chwili uwolnienia od niej przez 
Stolicę Apostolską 16‘.

4) Kongregacja Zakonników, gdy to uznała za stosowne, zaka­
zywała takiem u kapłanowi zakonnemu noszenia stroju duchowień­
stwa diecezjalnego, wyznaczała jakąś diecezję na pobyt dla nie­
go, a ordynariuszowi miejsca w yjaśniała powody wydalenia. Gdy­
by wydalony kapłan zakonny nie zastosował się do powyższych 
p o le c e ń , wówczas zakon nie miał względem niego żadnych zobo­
wiązań, a wydalony został tym  samym pozbawiony praw a do no­
szenia stroju duchownego m .

5) Ordynariusz diecezji, w której wydalony m iał obowiązek 
przebywać, powinien takiego duchownego zakonnika wyższych 
święceń albo umieścić w domu pokuty, albo powierzyć go trosce 
i opiece pobożnego i roztropnego kapłana. Gdyby zakonnik nie

«« K an . 7'G’l K P K P « ,
P o r. kan . 94& KPK/1.91-7.

1«2 K an . es#  § 2> K PK /:,917.
1C3 K an . 673 K P K /ie i\7 .
164 K an . 133 K PK /-8C 7; K an . 2604 § 2 K P K /lS il7 ; T. S c h a e f e r ,

jw . s. £®1.; F. B q c z k o w i c z ,  jw ., s. 754.
le5 F . B ^ c z k o w i c z ,  jw ., s. 754.
160 K an. 6,71., l;° KPK/19H7; T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 9>8ß; T. B 3 c z-

k  o w  i c z, jw ., s. 75,5.
™ K an. 67'1„ 2° — 3° KPK/1.917; T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 98ß; F. B eic z-

k  o w  i c z, jw ., s. 7555.
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zastosował się do owych poleceń, tracił praw o do noszenia stro­
ju  duchownego, a insty tu t zakonny — podobnie jak w przypad­
ku poprzednim — nie miał żadnych zobowiązań względem w y­
dalonego los.

6) Jeśli natom iast zakonnik dostosował się do tych wytycz­
nych, zakon miał obowiązek na ręce ordynariusza miejsca, na te ­
renie którego przebywał wydalony, wypłacać' usuniętem u zapomo­
gę na utrzym anie, chyba że zakonnik nie potrzebowałby takiej 
pomocy, jako mogący się samodzielnie utrzym ać 18°.

7) Gdyby wydalony zakonnik nie prowadził życia godnego oso­
by duchownej, powinien być — według uznania ordynariusza 
miejsca — pozbawiony zapomogi, usunięty z domu, w którym  
odbywa pokutę, i pozbawiony praw a noszenia stro ju  duchownego. 
Ponadto ordynariusz miejsca miał obowiązek przesłać informację 
o tym  fakcie zarówno do Stolicy Apostolskiej, jak i do przełożo­
nych zakonnych 170.

8) Gdyby natom iast wydalony kapłan zakonny żył tak  przy­
kładnie, że można by to uważać za dowód jego poprawy, wów­
czas ordynariusz miejsca powinien poprzeć jego prośbę do Sto­
licy Apostolskiej o zdjęcie suspensy, a po jej uzyskaniu pozwolić 
mu — z zastosowaniem pewnych ograniczeń — na odprawianie 
Mszy świętej w swojej diecezji oraz na spełnianie innych czyn­
ności kapłańskich, z których mógłby się utrzymać. W takim  przy­
padku zakon mógł powstrzymać się od świadczeń m aterialnych 
na jego rzecz.

W wypadku diakona lub subdiakona sprawę należało przedło­
żyć Stolicy A postolskiejm , gdyż Kongregacja stosunkowo często 
udzielała dyspensy od obowiązku zachowania celibatu, zwalniała 
ze ślubów zakonnych, sprowadzała do stanu świeckiego, a tym 
samym pozwalała na zawarcie katolickiego związku małżeńskie­
go m .

Obecnie obowiązujący Kodeks Praw a Kanonicznego bardzo 
uprościł skutki praw ne odnoszące się do wydalonych z insty tu tu  
zakonnego zakonników duchownych, a ściślej mówiąc — kapła­
nów. KPK/1983 postanawia, co następuje: „Przez praw ne w yda­
lenie tym  samym ustają śluby oraz praw a i obowiązki wynika­

109 K an . 6T1, 5° KPK/1.9H7; T . S h a e f e r ,  jw ., s. 962—983; P . B ą c  Ja­
k o w i c z ,  s. 756.

170 K an . 671, 6° K P K /,m .7 ; T. S c h a e f e r ,  jw ., s. 983; F . B ą c z -  
k  o w  i c z, jw ., s. 756.

171 K an . 671, 7° K P K /ia if? ; T. S c h a e f e r ,  jw ,, s. 983; F . B ą c z -  
k  o w  i c z, jw ., s. 756. ^

172 P o r. Sacra  C ongregatio  N ego tiis R elig io sorum  S o d a liu m  P raepo-  
sita , In s tru c tio  de ca n d id a tis  ad s ta tu m  p erfec tio n is  e t ad sacros or-  
d in e s  sedulo  d iligend is  e t in s titu en d is , T yp is  P o ly g lo ttis  V atican.i 1961., 
s. 14.
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ją cc z profesji. Jeśli jednak członek jest duchownym, nie może 
wykonywać święceń, dopóki nie znajdzie biskupa, k tóry  go przyj­
mie po odbyciu odpowiedniej próby w diecezji, zgodnie z posta­
nowieniami kan. 693, albo przynajm niej zezwoli na wykonywanie 
święceń” m .

Trzeba stwierdzić, że wydalony członek insty tutu  zakonnego 
m ający święcenia (diakonat lub kapłaństwo) może przez czas na­
w et nieograniczony pozostawać bez inkardynacji i speł­
niać wszystkie funkcje właściwe dla danego stopnia świę­
ceń. Dzieje się tak, ponieważ wydalenie zakonnika posiadające­
go święcenia nie wyklucza go ze stanu duchownego, gdyż zgodnie 
z KPK/1983 do stanu duchownego przestaje się przynależeć z in­
nych przyczyn, tj. za przestępstwa wyraźnie wyliczone w Ko­
deksie. W kan. 290 Kodeksu czytamy:

„Święcenia raz ważnie przyjęte nigdy nie tracą ważności. Jed­
nakże duchowny traci stan duchowny:

1° przez wyrok sądowy lub dekret adm inistracyjny, stw ierdza­
jący nieważność święceń;

2° przez karę wydalenia nałożoną zgodnie z przepisami p ra­
wa;

3° przez reskrypt Stolicy Apostolskiej, którego to reskryptu 
Stolica Apostolska udziela diakonom tylko z poważnych przy­
czyn, a prezbiterom  z najpoważniejszych”.

Należy zaznaczyć, że stan praw ny zakonnika duchownego wy­
dalonego z insty tutu  zakonnego jest godny pożałowania. Z jed­
nej strony bowiem zakon nie ma względem byłego zakonnika 
(z wyjątkiem  — w razie potrzeby — subsidium charitativum ) żad­
nych zobowiązań, z drugiej natom iast żaden biskup nie ma ani 
obowiązku przyjęcia go do swojej diecezji, ani też nie musi on 
pozwolić na spełnianie fu n k c ji1U. Praktycznie więc, ponieważ w y­
dalony z insty tu tu  zakonnik posiadający święcenia nie przynależy 
do zakonu ani diecezji, faktycznie jest w agabundą i pozostaje w 
sprzeczności z kan. 265 i kan. 266 § 2 i 3 KPK/1988 m . Jego 
stan  praw ny jest dziwny, a naw et i anorm alny i z tego powodu,

J7* K an . 701 K PK /1903.
174 A. G  i t i é  r  r  e  z, De cond icione o rd in a ti in  sacris d im issi a re~ 

lig ione, jw ., s. 2.61: „R évéra  ta m e n  va ld e  m ise ra  e s t eo ru m  condicio. 
E x  u n a  p a r te  re lig io  non  am p liu s v id e tu r  te n e r i  officiis sive sp ir itu -  
a lib u s  sive tem p o ra lib u s  e rg a  eos, q u ia  ta n d e m  a liq u an d o  non  amiplius 
s u n t m em b ra  re lig ion is; 'ex  a lia , E piscopus n u llu s  te n e tu r  eos re c ip e re  
in  p ro p r ia  d joecesi. C o n tingere  e rgo  p o tes t quod c lericu s re m a n e a t su s- 
p en su s  (c. 671, 1°), de iu re  e t de fac to  vagus co n tra  can . 11.1; e t fo r-  
san  m ediis n ecessa riis  ad  v ita e  su s te n ta tio n e m  d es titu tu s . H is in  a d iu n -  
c tis  n ece ssa riu m  es t a liq u o  m odo p ro v id e re  p ro  e ius reh a b ilita tio n e ; 
secus m agn is pe ricu lis  e x p o n itu r , u t  p e r se  p a te t, cu m  g rav i dam no  
s ta tu s  c le rica lis  e t E cclesiae”.

I7‘ P o r. k an . 11,1 K PK /1917.
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że przez usunięcie traci on przynależność do zakonu, ale nie traci 
inkardynacji, którą nabył przez przyjęcie diakonatu m .

Z przedłożonych wyżej wywodów wynika, że w prawie kano­
nicznym istnieje luka prawna, która powinna być — a to w celu 
uniknięcia różnych kłopotliwych sytuacji — uzupełniona.

III. Zaopatrzenie

Zgodnie z odwieczną praktyką wyrażoną w kan. 643 § 1 i 2 
KPK/1917 „opuszczający zakon po upływie ślubów czasowych albo 
po uzyskaniu indultu  sekularyzacyjnego, albo z niego zwolnie­
ni nie mogą niczego żądać za jakąkolwiek pracę wykonaną w za­
konie”. Identyczne stwierdzenie (z zamieszczeniem wzmianki 
o wydaleniu) znajduje się w kan. 702 KPK/1983, gdzie czytamy: 
„Ci, którzy zgodnie z prawem  opuszczają insty tu t zakonny lub 
zostali z niego prawnie wydaleni, nie mogą od niego niczego 
domagać się za jakąkolwiek pracę w nim wykonywaną. Jednakże 
insty tu t winien zachować słuszność i ewangeliczną miłość wobec 
wydalonego członka”.

Należy zaznaczyć, że chociaż postanowienia kanonu 702 K PK / 
/1983 teoretycznie są oczywiste, to jednak realizacja ich napotyka' 
na wiele trudności.

Kwestie dotyczące zaopatrzenia zakonników opuszczających w 
sposób dobrowolny lub niedobrowolny insty tuty  zakonne stały 
się bardzo częste po Soborze W atykańskim II. Nastąpiły wów­
czas liczne sekularyzacje, wydalenia, a także sprowadzanie do 
stanu świeckiego m .

Dane liczbowe tylko za lata 1969—1978 przedstawiają się na­
stępująco:

Zgromadzenia żeńskie czynne
— dyspensy od ślubów
— eksklaustracje
— wydalenia

ogółem 67.412

49.703
17.550

159

«« K an . 2'66 § 2 KPK/1'983,
177 A. G u t i é r r e z ,  De m odo  p ro v id en d i inopiae e x e u n tiu m  a re-  

lig ione, C pR  5® (1972) 219H-: „S aecu’a riza tio n es  e t  d im issiones, necnon  
red u c tio n es  ad  s ta tu m  la ica lem , q u ae  p riu s  e ra n t  re la tiv e  p a ru m  f r e ­
quentes,, hodie su n t freq u en tiss im ae . U nde p ro b lem a ta  o rd in is h u m an i 
p ra e s e r tim  oeconomici,, qu ibus v e l n u llo  m odo p ro v id e t lex  canon ica 
(p ro  v iris) v e l m odo non  bene de fin ito  e t de fac to  saepe in su ffic ien ti 
(p ro  m u lie ribus), hodie su n t longe fre q u e n tio re s  q u am  ab h in c  paucos 
an n o s”.
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Mniszki:
— dyspensy od ślubów
— eksklaustracje
— wydalenia

1.972
2.665

8

ogółem 4.645
Zakony męskie laickie:

— sekularyzacje
— dyspensy od ślubów
— eksklaustracje
— wydalenia

3
6.197

241
9

ogółem 6.450

Zakony i zgromadzenia męskie kleryckie:
— sprowadzenia do stanu świeckiego
— eksklaustracje kwalifikowane
— sekularyzacje
— dyspensy od ślubów
— eksklaustracje
— wydalenia

500
589

2.824
4.014
1.559

108

ogółem 9.594

Z powyższego zestawienia wynika, że w latach 1969—1978 aż 
88.101 zakonników i zakonnic, i to tylko w instytutach zakonnych 
podległych Kongregacji Instytutów  Życia Konsekrowanego i Sto­
warzyszeń Życia Apostolskiego, w większym lub mniejszym stop­
niu sprzeniewierzyło się swemu powołaniu, a wielu z nich cał­
kowicie porzuciło życie zakonne.

W skutek tak  wielkiego zachwiania się życia zakonnego i m a­
sowych opuszczeń instytutów  życia konsekrowanego wiele osób 
rościło pretensje względem instytutów , a naw et występowało na 
drogę sądową o wynagrodzenie lub odszkodowanie za pracę po­
dejm owaną w zakonie 179.

Kwestie dotyczące problemów społecznych i ekonomicznych 
osób zakonnych opuszczających insty tuty  były omawiane z zain­
teresowanymi przez liczne narodowe Konferencje Wyższych Prze­
łożonych Zakonnych 18°.

178 D ati s ta tis t ici su lle  de fe z io n i relig iosi e relig iose d i vo ti p e rp e tu i 
d ip en d en ti della  S C R IS  —  D ecennio  1969— 1978, C pR  61 (1980) 268-.

178 G. L o b i n a ,  A u ito  ai relig iosi che abbandonano  l ’is titu to , A pol- 
lin a ris  4® (19f76) 448<— 4i74i; A. G u t d é r r e z ,  De m odo p ro v id en d i in o -  
p iae e x e u n tiu m , jw .. s. 28®—SiO'l.

180 A. G u t i é r  r  e z, De m odo  p ro v id e n d i inop iae e x e u n tiu m ,  jw ., 
s. 2S2: „P ro fec to  sem p er a d fu e ru n t d if f ic u lta te s  e t  incom m oda in  a p -
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Kongregacja Zakonów i Instytutów  Świeckich — w obliczu 
zmieniających się w arunków  społecznych i ekonomicznych oraz 
chcąc przyjść instytutom  życia konsekrowanego z pomocą — wy­
dała: dnia 25 stycznia 1974 r. list okólny skierow any do przeło­
żonych najwyższych instytutów  zakonnych i świeckich 18‘, W do­
kumencie tym  przypomniano następujące wytyczne:

1 °  p o zo sta ją  w  m o c y  jak o  za sa d a  w y ty c z n e  k an . 643 § I K P K /  
1917;

2° każdy insty tu t powinien troszczyć się o dobro duchowe, spo­
łeczne i ekonomiczne tych, którzy opuszczają instytut;

3° insty tuty  niech obmyślają sposoby, jakie można by w przy­
szłości zastosować względem tych, którzy powracają do świa­
ta 182.

Zastosowanie stałej norm y w omawianej tu  m aterii jest spra­
wą zbyt trudną, a naw et niemożliwą, gdyż każdy wypadek trze­
ba rozpatrywać indywidualnie. W innych w arunkach znajdują się 
przecież ci, którzy opuszczają insty tu t lub są z niego wydaleni, 
m ając ty tu ły  naukowe i przygotowanie zawodowe, w innych zaś 
chorzy, ludzie w podeszłym wieku, bez miejsca zamieszkania oraz 
żadnych środków zabezpieczających im przyszłość 18S.

W tym  miejscu należy przypomnieć, że wstąpienie do insty­
tu tu  zakonnego i złożenie w nim profesji nie jest równoznaczne 
z nawiązaniem umowy o pracę, lecz stanowi oddanie się Bogu

p lican d o  subsid io  c a r ita tiv o ; sed hodie p ro p te r  m u ltip lic a tio n em  ca - 
suum ... e t p ro p te r  in su ffic ien tiam  a lia ru m  p ro v id e n tia ru m  canon ica- 
rum ..., d iff icu lta te s  e t incom m oda p ro p o r tio n a lite r  a u g e n tu r  sive in tra  
E cclesiam  (apud S u p erio res , a p u d  S. Sedem ...) sive ad  ex tra ...

P ro b le m a  p e rse n titu m  fu it a  p lu rib u s  C o n fe ren tiis  n a tio n a lib u s  re -  
lig ioso rum , p ro p te r  p ro b lem a  sociale ex u rg en s  cum  person is  a re lig ione 
d isced en tib u s”.

181 Leges Ecclesiae p o st C od icem  Iu r is  C anonici editiae,, coll. X. 
O c h o a ,  vol. V, R om a 1380,, n . 41262, kol. 6?2i4—'67126.

182 T am że.
183 A. G u t  i é r  r  e z, De m odo p ro v id en d i inop iae e ze u n tiu m ,  jw ., 

s. 2M—295: „A equ ita s e x ig it u t in n u m erae  fe re  c irc u m sta n tia e  pon - 
d e re n tu r , a e ta s  personae , salus, cap ac ita s  e t do tes p erso n a les  in te ll i-  
g en tia e  e t v o lu n ta tis , h a b ilita tio  in  re lig ione  a q u is ita  (g radus, d ip lo­
m ate...), possibil'iitas occupa tion is e t labo ris , cap ac ita s  setse adaiptandi;
bona q uae  pe.r,sona possidet., condicionem  fam iliae , loous dara ic ïiii (an 
h a b e t do m u m  p ro p riam , a n  earn  possit ved d eb ea t v e i n o n  h ab ita re ) ; 
eaïusa eg ressus, a n  lib e r  e t ex  g ra tia , a n  eudpafoidis e t  per dŁmis- 
sionem , a n  cum  g ra v i d am n o  re lig ion  is in  p rae ten ito  vel in  p ra e -  
semti; te n o r  v ita e  in  n a tio n e  v e l regione... N on in freq iuen ter re lig iosi 
r e c e n te r  eg ressi aeru rru ias p a t iu n tu r  g raves , vol s a ’tetm d ifü c u lta te s  
oecoaionnicas, s(i p au p e re s  samt, experiiun tu r; e t quiidem sive qu ia  śn- 
f irm i a u t debidee sun t, veil in  a e ta te  p rovec ti, s ive  q u ia  s im p lic ite r 
in a d a p ta ti  se se n tiu n t, e t  ideo  d if ficu lta te s  i mverüAmt p ro  nova  q u ae  
dkàtur systeimatione... ”.
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z motywów nadprzyrodzonych — dlatego też za pracę wykony­
waną podczas pobytu w instytucie nie można żądać wynagro­
dzenia lub odszkodow aniaIM. Na tym  też stanowisku stanęła 
Druga Sekcja Sygnatury Apostolskiej w dniu 6 lipca 1971 roku 1SS 
oraz włoskie trybunały  cyw ilne188.

Zakończenie

Od początku istnienia instytutów  zakonnych zdarzały się sprze­
niewierzenia ideałom życia według rad ewangelicznych, a naw et 
odejścia z instytutów, które traktow ano jako spraw y wielkiej 
wagi (causae maiores). Dlatego też dla obopólnego dobra :— 
tj. insty tu tu  i członka wychodzącego z niego — zakonodawcy, 
władza kościelna, a naw et cywilna wydali liczne zarządzenia 
regulujące kwestie praw ne wynikłe z opuszczenia zakonu. Wy­
tyczne odnoszące się do omawianego problem u nie tylko nie za­
wsze były jednoznaczne, lecz wym agały dostosowywania ich do ak­
tualnego prawodaw stwa kościelnego oraz w arunków politycznych 
i ekonomicznych.

W artykule poddano analizie skutki praw ne przejścia z jed­
nego insty tutu  do drugiego i wykazano, że instytucja ta podle­
gała różnego rodzaju ewolucjom. Zwrócono szczególną uwagę 
na takie problemy, jak próba poprzedzająca złożenie profesji 
w nowym instytucie, zakres obowiązywania ślubu posłuszeństwa. 
Przede wszystkim jednak zastanawiano się nad tym, czy pod­
czas przygotowywania się do złożenia profesji przełożeni nowe­
go insty tu tu  mogą zakonnikowi wydawać polecenia, zobowiązując 
do ich wykonania na mocy ślubu posłuszeństwa. W związku 
ze ślubem ubóstwa przeanalizowano problem y związane z naby­
waniem lub otrzym ywaniem  dóbr m aterialnych w czasie odby­
wania próby poprzedzającej złożenie profesji wieczystej.

,M Tam ie, s. 2SW—.298: „Relatio inter religionem et religiosum non 
est relatio patroni seu datoris laboris et operarii in sensu civili, sed 
alius omnino generis.

Imprimis, professio religiosa essentialiter et primarie est contsecratio 
Deo facta, et quidem honorem Dei et in bonum proprium, etiam  in eo  
quod sese refert ad paupertatem et renuntiationem- fructus proprii 
laboris. Et licet fiat «in religione»... tamen motivum primarium est et 
remaneł semper religiosum, quod relationem créât verticalem, scilicet 
hominis ad Deum. Professio est etiam traditio sui ipsius religioni et 
accetptatóo traiitionis; sod hoc negotium bilaterale non habet scapum  
oeconomicum, ut diximus. Praeterea non est contractus bilateralis, qui 
videlicet obligationem iustitiae communitativae utrinque seu in utra- 
que parte producat”; Por. C. P i o n t e k ,  jw., s. 24ft; J. R. Ba r ,  J. 
K a l o w s k i ,  jw., s. 19$.

185 G. L o b  i n  a, Jw., s. 4№8—4714'.
“* Tamże.
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W opracowaniu zajęto się także skutkam i praw nym i w ynikają­
cymi z indultu  definitywnego odejścia z instytutu, czyli sekula­
ryzacji oraz eksklaustracji zarówno zwykłej (dobrowolnej), jak 
i nałożonej. Omawiając to zagadnienie, zwrócono uwagę na hi­
storyczną ewolucję owej instytucji oraz konsekwencje, jakie z 
niej wynikały.

Zatrzymano się również na skutkach praw nych wydalenia z 
insty tu tu  zakonnego oraz porównano postanowienia KPK/1983 w 
tej m aterii z wcześniej obowiązującymi normami.

Chociaż — co podkreślono w artykule — wszyscy członkowie 
danego insty tutu  składają takie same śluby zakonne, to jednak 
na duchownych zakonnych opuszczających instytut ciążą dodat­
kowe skutki, wynikające ze święceń i inkardynacji. Sprawą tą 
zajęto się w drugiej części artykułu.

W ostatniej części poruszono bardzo aktualny problem  — za­
gadnienie związane z wynagrodzeniem czy innego rodzaju świad­
czeniami za pracę wykonywaną w czasie pobytu w instytucie. 
W oparciu o dokum enty Stolicy Apostolskiej udowodniono, że 
zakonnicy opuszczający insty tu t nie m ają praw a domagać się 
zapłaty za pracę świadczoną na rzecz instytutu. W niektórych 
jednak przypadkach insty tut obowiązany jest ze względu na za­
sady miłości i słuszności przyjść z pomocą porzucającym życie 
zakonne.

E ffets juridiques du fa it de quitter un  institu t relig ieu x

D ans cet a r t ic le  l 'a u te u r  e n tre p re n d  d ’ex p o se r les p rob lèm es ju r i ­
d iques qu i d éco u len t du  fa it  de q u it te r  u n  in s ti tu t re lig ieux .

D ans le déce loppem en t on a t t i r e  l’a t te n tio n  su r le fa it que les 
d irec tiv es  c o n c e r ra n t les q u estions ju r id iq u e s  qui d éco u len t de l ’a b a n ­
don des in s ti tu ts  re lig ieu x  n ’é ta ie n t pas to u jo u rs  un iv o q u es; c’est 
p o u rq u o i il a  fa llu  c o n tin u e llem en t les a d a p te r  à  la  lég is la tion  ecclé­
s ia s tiq u e  ac tu e lle  e t a u x  cond itions p o litiques et économ iques.

D ans l ’a r tic le  on an a ly se  les e ffe ts  d u  passage  d ’u n  in s ti tu t re l i­
g ieu x  à u n  a u tre ; on m o n tre  que ce tte  in s ti tu tio n  a, d u ra n t l ’h is to ire , 
éonimi d iverses évolu tions. D aną l ’exposé de ce tte  question  on a tt ir e  
l’a tte n tio n  su r des p rob lèm es te ls  que le  n o v ic ia t im posé a v a n t la
pro fession  dans lé no u v e l in s ti tu t  e t l ’ob liga tion  du  voeu  d ’obéissance.

O n é tu d ie  a v a n t to u t la  q u es tio n  su iv a n te : d u ra n t  le  n o v ic ia t qu i 
p récède  la p ro fession , les su p é rieu rs  du  no u v e l in s ti tu t p eu v en t-il?  
d o n n e r au  can d id a t des o rd res  qu i l ’ob ligen t en  v e r tu  du  v-oeu d ’obé­
issance?  E n ce qu i concerne  le  voeu de p au v re té , on an a ly se  les
p rob lèm es ju r id iq u e  liés à  l ’acq u is itio n  e t  à  l ’o b ten tio n  des b iens 
d u ra n t le tem p s du  nov ic ia t.

O n s’occupe ég a lem en t des e ffe ts  ju r id iq u es  qu i décou len t ta n t  
de  l ’exclauiS'tration o rd in a ire  que  de celle im posée  e t  de ’a sécu la ­
risa tio n . O n a t t i r e  l ’a tte n tio n  su r les ch an g em en ts  h is to riq u es  qu i
in te rv ie n n e n t d an s les in s ti tu ts  e t su r  les conséquences qu i en  d é ­
cou len t.
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O n donne égarem en t la  c a ra c té r is tiq u e  des e ffe ts  ju r id iq u e s  qu i
c o n ce rn en t rexctasio in  de l 'in s ti tu t re lig ieu x ; o n  m o n tre  que le Code 
de d ro it canon  de 1983 a in tro d u it d ’im p o rta n ts  ch an g em en ts  en  ce
d om aine  en co m para ison  du Code de 1917.

L a  deux ièm e p a rtie  de l ’a r tic le  s’occupe des e ffe ts  ju r id iq u e s  p ro ­
p re s  a u x  ecc lésias tiques qu i q u it te n t l ’in s ti tu t de q u e lq u e  façon  
q u e  ce soit.

D ans la  d e rn iè re  p a rtie  de l ’a r t ic le  on ab o rd e  le p rob lèm e lié 
à  la  rém u n é raz io n  ou l ’in d em n ité  dues po u r le tr a v a i l  accom pli
d u ra n t  le  sé jo u r d an s l ’in s ti tu t re lig ieu x . O n d onne  les ra iso n s p o u r 
lesq u e ls  les re lig ieu x  q u i q u it te n t l 'in s ti tu t n ’o n t au cu n  d ro it à  d e ­
m a n d e r  u n e  ré m u n é ra tio n  po u r le  tr a v a i l  accom pli au  p ro f it de 
l ’in s titu t.


